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Realizujemy hasło upowszechnienia oświaty i kultury
Przemówienie Prezydenta Rzeczypospolitej Bolesława Bieruta

WARSZAWA (PAP). Dnia 2 bin. Prezydent Rzeczypospolitej Bo
lesław Bierut, pod którego wysokim protektoratem rozpoczął s ę Ty
dzień Oświaty, Książki i Prasy" — przybył do fabryki im. Gen. Karola 
Świerwczewskiego na Woli, aby wz ąć udział w uroczystości otwarcia bi
blioteki, sfiarowarei przez Kom sie Centralną Związków Zawodowych.

sza do prezydium Prezydenta Bole
sława Bieruta, przedstawroicli K. C. 
PZPR, KCZZ, KW PZPR i innych.

Po .przemówień u sekretarza komi- 
tetir fabrycznego PZPR zabiera głos 
Prezydent Bierut. Oto treść tego prze 
mówienia:

OBYWATELE 1 TOWARZYSZE! 
Rad jestem z okazji spotkania się 

z wami jako z jednymi z naistarszycli 
zespołów robotniczych Warszawy, 
two,rżących jedną z ważniejszych 
placówek naszego przemysłu, noszą
cych imię boliatera Polski Ludowej 
— Karola Świerczewskiego. Pragnę 
wiec najprzód życzyć całemu zespo
łowi wa-szej fabryki jak najgorętsze 
i serdeczne pozdrowienie.

Wczorajszy dzień 1-majowy byt 
wielkim 1 wspaniałym przeżyciem n:e 
tylko dla klasy robotniczej, ale dla 
olbrzymiej większości naszego naro
du. Wielomilionowe masy pracujące 
z miast i wsi, ludzie pracy fizycznej 
1 umysłowej, mężczyźni i kobiety, ca
la prawic młodzież — zarówno pra
cująca, jak i ucząca się, — wszyscy 
wyszli na ulice z radosnym poczu
ciem siły, jedności i wiary w ostatecz
ne zwycięstwo prawdy, sprawiedliwo 
ści, pokoju i postępu na całym świe 
de, to znaczy w zwycięstwo soq'ali- 
zmu.

Źródłem naszej siły jest władza 
ludowa, jest nasze państwo denial:ra 
q'l ludowej, państwo ludu pracujące
go, który buduje w Polsce fimdamen 
ty nowego ustroju społecznego — o- 
partego na zasadach gospodarki soc 
jalistycznej, t. zn. gospodarki bez kn 
pitalbtów i obszarników, liez speku
lantów i darmozjadów, gospodarki, 
w której jedynymi właścicielem i gos
podarzem fabryk, hut, kopalń, wszel

Wysiadającemu z auta Prezydento
wi na udekorowanym flagami biało- 
czerwonymi i czerwonym- dziedziicu 
fabryki załoga zgotowała spontanicz
ną owację. Wznoszono nie milknące 
okrzyki: ,,Niech zvje!" I ohigo skan 
dowano: Bie-rut, Bie-rut.

Dostojnego Gość a serdecznie wi
tali sekreta-rz komitetu fabrycznego 
PZPR Zeleżkiew-icz, przewodniczą 
cy Rady Zaloadowej — Krawczyk i 
naczeiny dyrektor — Kocli oraz prze 
dow-nicy pracy.

Na urcczystcści obecni bvli: przed 
staw ciele KC PZPR — ob. ob. Je
rzy AfbreUit i Staszewski, przedsta
wiciele KCZZ — wiceprz ewodniczą- 
cy Żukowski, sekretarz Jędrzejewski, 
kierownik wydzalu Knlturalno-Oświa 
towego — Cieśfikowsha, sekretarze 
KW PZPR — Zawadzki, Wilecki i 
Gliniarz, selcretarz PZPR dz eki-icy 
Wola — Parol, przewodniczący dziel
nicowej Rady: Narodowej — Lukow- 
sld oraz starosta dzielnicy — Skiz.y- 
pek.
„W obszernej świetlicy fabrycznej 

uroczystość rozpoczęto dźw ękami 
hymnu narodowego a następnie „Mię 
uzvnarodöwki“. Gdy przebrzmiały me 
h die znów entuzjazm porywa wszyst
kich obecnych Długo nie milkną o- 
krzyki na cześć Prezydenta, Rządu 
Ludowego, Polskiej Zjednoczonej Par 
t i Robotniczej i na cześć socjalizmu.

Uroczystość zagaja II sekretarz ko
mitetu fabrycznego — Szok i zapra-

kich zakładów przemysłowych, ko
lei, portów, okrętów — słowem: 
wszystkich środków i urządzeń wyt
wórczych będzie cały naród polski.

Już dziś rozwija się i osiąga coraz 
wspanialsze wyniki nasz unarodowio
ny przemysł państwowy, w którym 
gospodarka planowa zdała debrze 
swój egzamin, ponieważ pierwszy 
3-letni narodowy plan gospodarczy 
byl wykonywany w ciągu ubiegłych 2 
lat z nadwyżką, zaś w roku bieżą
cym zostanie —- dzięki wysiłkom i 
entuzjazmowi klasy robotniczej — 
zakończony przedterminowo.

Wydobywamy Polskę z wiekowego zacofania
Klasa robotnicza naszego kraju uc_ 

cila tegoroczne święto 1-majowe nie 
tylko pięknymi uroczystościami i po
tężnymi demonstracjami na ulicach 
nnast, ale również swym ssczegól- 
nyni „Czynem Majowym", który — 
jak i poprzedni „Czyn Kongresowe" 
— poświęcony wielkiemu aktowi zje 
c.noczema partii robotniczych — za
dokumentował dobitnie, że polska 
klasa robotnicza pragnie ze wszyst
kich owych sił nrzyapieszyć budowę 
fundamentów gospodarczych nowe- 
f!o ustroju społecznego — socjaliz- 
hm.

Możemy dziś śmiało stwierdzić na 
Podstawie doświadczeń minionego o- 
Irosu od chwili wyzwolenia, że pod
stawy gospodarcze tego nowego u- 
stroiu społecznego będą w Polsce 
Pmężne i trwałe, że odbudowa zni
szczonych przez wroga nv'ast i wsi 
będzie postępować coraz szybciej, że 
lźs- nowy 6-letni program uprzemy 
Słowenia Polski, wydobycia iej gos
podarki. z wiekowego zacofania i 
pchnięcia naprzód rozwoju jej sil wy 
worczycłi tak, aby dorównały kra

jom najbardziej przodującym — be- 
. e rozwiązany w pełni i pomyśl- 

nie, ponieważ pragną tego go,raco 
Pracujące naszego kraju," które fi d7:,ś bie szczędzą swego wysiłku, 

-oy ten wielki i doniosły program

historyczny zamienić w rzeczywis
tość.

Jest rzeczą niewątpliwą, żc naszej 
pracy nad usunięciem zacofania go
spodarczego muszą towarzyszyć wy
siłki w kierunku usunięcia naszych 
niedomagać kulturalnych, a w tei 
dziedzinie byliśmy szczególnie irpo 
śledzeni. Mamy jeszcze dótąd w kra 
j-u duży odsetek obywateli, którzy nie 
irmie-ą czytać i pisać, a miliony ro
botników i chłopów mogły zdoby
wać tylko wykształcenie początkowe, 
przeważnie zaledwie paroletnie. Szko 
la średnia i wyższa były niedostępne 
do niedawna dla dzieci ludzi pracu
jących, książki, biblioteki, muzea, jn 
stytucje kultury, sztuki, wiedzy były 
wykorzystywane tylko przez niclicz- 
nycli i znajdowały się w liczbie nie
współmiernej i nie przystosowane! 
do potrzeb mas pracujących.

Stary ustrój społeczny nie tylko 
nic troszczył się o poziom tycia kul 
turalnego i umysłowego mas ludo
wych, ale na odwrót — czynił wszy
stko, aby utrzymywać te masy w cle 
nmode, przesądach, zacofaniu kultu
ralnym, ponieważ taki stan hamo
wał rozwój świadomości ludzi pracy 
i ułatwiał wyzyskiwaczom uciemiężę 
nic ludu pracującego, utrzymywanie 
go w bierności.

Zapewnimy ludowi jak największy udział 
w rządzeniu państwem

przeczyć publicznie, wciąż licząc na j miliony prostych ludzi. Trzeba li
to, żc zdołają utrzymać i nadal w za mieć dostrzec w tych groźbach ca- 
cofaniu, w ciemnocie, w przesądach iv bezmiar fakzu i cbludy.

Kapitalizm zamykał 
dostęp do wiedzy ludziom pney

Wszelka chęć powstrzymania roz
woju człowieka i jego ciągłego postę
pu naprzód w poznawaniu wszech
świata, w odkrywaniu ora w, które 
warunkują bieg dziejów, zarówno 
przyrody jak i społeczeństw ludz
kich, mimo obłudnych często argu
mentów zmierza do utrwalenia ciem
noty i krzywdy ludzkiej. Właśnie w 
peznawan'u tych praw i tych dziejów 
zawarta jest cala -wyjątkowa mcc i 
rola twórcza człowieka we wszech- 
święcie.

Czernie byłby człowiek, gdyby rde 
miał w sobie tej wspa inlej i twór
czej siły poznawczej? Ci, co usiłują 
powstrzymać człowieka w jeg > dąże
niach poznawczych, popierają w isto 
de chciwość panowania nad bogact
wem I dobrami społecznymi, które 
powstają z pracy milionów prostych 
ludzi. Te chciwość panowania czło
wieka nad człowiekiem w celach wy
zysku wskazuje historia walk spolecz 
nych, które trwają od tysięcy lat. Od 
tysięcy lat warstwy uprzywilejowane 
usiłowały zabezpieczyć dla siebie 
monopol władzy nie tylko nad mate
rialnymi zdobyczami pracy ludzkiej, 
ale również nad duchowymi osią
gnięciami człowieka, nad zdobycza
mi jego umysłu, iego wiedzy poznaw
czej, jego kultury. Utrzymanie'mono 
palu władzy red życiem umysłowym, 
kulturalnym i duchowvm ludu pracu
jącego jest właśnie jednym z podsta
wowych warunków zabezpieczenia so 
ble przez klasy uprzywilejowane nto 
nopolu nad dobrami materialnymi, 
które lud pracujący stwarza.

W ciągu tysiącleci klasy posiadają
ce zamykały ludziom pracy dostęp 
do wiedzy, \j7 czasach kapitalizmu, 
gdy sama technika produkcji wyma 
ga pewnego minimum oświaty, gdy 
rosnąca walka mas pracu'acvdn zmu 
szala klasy uprzywilejowane do u- 
stępjtw — starano się ograniczyć lud 
pracując” jak najniższym poziomem 
oficjalnej oświaty powszechnej, do

wszyscy, oraz uprzywilejowanymi wa 
runkami żyda kulturalnego, niedo
stępnymi dla mas präcirjacych.

Podejmując sztandar walki o znie 
sienie ustroju społecznego, opartego 
na uciemiężeniu i wyzysku mas pra 
cujących — klasa robotnicza wysunę 
la hasło całkowitej przebudowy ży
cia, hasło socjalizmu.

W Związku Socjalistycznych 
Republik Radzieckich, w którym 
ustrój socjalistyczny w pierwszsj 
swej fazie, został w zasadzie zre
alizowany, obok przedstawiciel1 
starej inteligencji przeważając^, 
część inteligencji stanowią ludzie 
wyrośli spośród robotników i chło

ły nie tylko współuczestnikami stępnienie urządzeń i instytucji
kulturalnych: muzeów, teatrów,
szkól muzycznych, koncertów Up: 
masom pracującym. Nie możemy 
dopuścić do tego, aby rozwój ży
cia umysłowego i kulturalnego 
nvas ludowych pozostawał w ty 
le za osiągnięciami naszej pracy 
produkcyjnej 1 osiągnięciami gos 
podarrzymi. ponieważ opóźnie
nia kulturalne nieuchronnie wpły 
wają na zahamowanie również 
planów i wysiłków gospodar
czych.

tego pochodu, ale, aby stały się 
one świadomymi współtwórcami 
nowego życia, życia .którego ha
słem jest dziś upowszechnienie 
kultury, dźwignięcie jej na wyż
szy poziom, udostępnienia jej 
wszystkim ludziom pracy. Moż
na to osiągnąć przez wszechstron 
ny rozwój oświaty i czytelnictwa, 
organizacje bibliotek, kół samo
kształceniowych, świetlic, przez 
dalsze rozpowszechnienie prasy i 
książki, przez coraz większe udo-

Tworzymy nową spoke
Dzisiejsza nasza skromna na 

pozór uroczystość otwarcia bib
lioteki w naszej dzielrńcy fab
rycznej ma z. iego punktu widzę 
nia znaczenie doniosłe. W ciągu 
„Tygodnia Oświaty, Książki i Pra 
sy'1, który zorganizowany został 
z inicjatywy Partii i związków za 
wodowych — powstanie w całym

pów. Inżynierowie, lekarze, pro-1 kraj u około 2.G03 taikich biblio-
fesorzy, uczeni, artyści, pisarze, 
literaci, którzy czasami' przyjeż
dżają do nas w odwiedziny — to 
przeważnie synpwie i córki ro
botników > chłopów albo nawet 
byli robotnicy i chłopi, którzy 
skończyli wyższe zakłady nauko
we, uniwersytety i akademie, 
przyswajając sobie tę lub inną 
dziedzinę wiedzy i sztuki. Taki 
jest wynik zwycięstwa klaey ro
botniczej w ZSRR w ciągu minio
nych 30 lat.

Socjalizm i nowa wyższa kultu 
ra mas pracujących są więc jak 
najściślej związane \ codzienna, 
pracą wytwórczą klasy robotni
czej. Z chwilą, gdy- zdobyła ona 
władzę polityczną, a tak jest dzi
siaj i u nas w Polsce, tak jest 
v/ innycn krajach demokracji lu
dowej, które wyzwoliły się z 
niewoli hitlerowskiej dzięki po
mocy Armii Radzieckiej. Skoń
czyło się u nas raz na zawsze 
panowanie obszarników i kapitali 
stów7, choć działają jeszcze 'lu
dzie, którzy pragnęliby powrotu 
tych starych klas i którzy morzą 
o wojnie to znaczy o nowych mor 
dach i zniszczeniach, licząc, że tyl 
ko nowa wielka wojna światowa 
mogłaby przywrócić panowanie

której również zdobywali cłcstep nie kapitalizmu.

Wspaniała odpowiedź 
podżegaczom wojennym

Odpowiedzią na te zbrodnicze wszelkim siłom wstecznym, które

K' musimy to zmienić radykal- 
j1 j 1 . ^szybciej, gdyż siła władzy
U'owtj.i rozkwit odrodzonej Polski 
party jest i świadomości i aktyw

ności mas. Polska Ludowa jest dla 
nas Rzeczpospolitą ludzi prący, któ 
rzV P°:aco kochaja swoją oiczyzrę i 
gotowi są poświęcić jej wszystkie SL 
*y i talenty twórcze.

A siły j talenty twórcze mas ludo
wych mogą rozwinąć sie w pełni tyl
ko w warnikach wv.ioldego poziomu 
kultury i wiedzy. Zabezpieczyć łudo 
"i, pracującemu nełne możliwości 
twórczego żyda, iak największy ; nai 
aktywniejszy udział w rządzeniu pań 
stwern — to właśn:e podstawowe za 
danie budów: tczych socjalizmu.

. Jakaż jest możliwość twórczego ży
Cia, czynnej rolj $pol;ęz,nęj bez wie

dzy i wykształcenia, bez książki, bi
blioteki, prasy, radia, kina, teatru i 
irmych podstawowych urządzeń kul 
turalnvch, które ulatwiafl, poznawa
nie życia społecznego .oraz otaczaia 
rej człowieka przyrody? Życie, pcz 
bawione dostępu do prawdziwei,. peł
nej wiedzy, a nie do jej ochłapów 
do wszystkich postępowych zdoby
czy myśli ludzkiej, a nie do namias
tek i falsyfikatów nauki, do urzą
dzeń społecznych, ułatwiających roz
wój umysłowy człowieka, do instytu- 
cvi, krzewiących prawdziwa naukę, 
sztukę i kylturę ogólna — jest nie
zwykle ograniczone i ubogie. Jest to 
nrawda tak cczvw:sta i bezsporna, 
że — zdswalcbv się — zbyteczne 
iest jej .powtarzanie. A przecież o- 
brońcy slarego lądu społecznego nie 
.wahają się tej oczywistej pjyywdzic

knowania były wczorajsze potęż
ne demonstracje 1-majowe we 
wszystkich krajach świata pod ha 
słem obrony pokoju, odpowiedzią 
był Kongres Pokoju w Paryżu i 
Pradze, odpowiedzią jest posta
wa olbrzymiej większości ludzi 
na całym świecie, postawa, która 
daje zdecydowany odpór zaku
som podżegaczy wojennych i 
wszystkich wsteczników. Lud 
pracujący całego świata będzie 
wiernym obrońcą pokoju i zgo
tuje on sromotne benkructwo

praąnęlyby zatrzymać postęp 
ogólnoludzki, tworząc lamy i prze 
szkody dążeniom wyzwoleńczym 
mas ludowych.

Klasa robotnicza w Polsce kro
czy od 4 lat zwycięsko w tym 
pochodzie wyzwoleńczym pod 
przewodnictwem swojej Polskiej 
Zjednoczonej Partii Robotniczej, 
a wraz z nią krocza naprzód do 
lepszego jutra' szerokie masy pra 
cujące miast i wsć Nasze zadanie 
polega na tym, aby jak najszer
sze masy pracujące w Polsce by-

tek w świetlicach fabrycznych 
państwowych majątkach rolnych 
ntp. — Przed paroma miesiąca
mi, około 1.500 bibliotek zostało 
założone vz gminach wiejskich i 
około 20.000 punktów czytelnict
wa książek zfipoczątkowano w 
gromadach wiejskich. -Ta inicjaty 
wa społeczna jest ważnym uzu
pełnieniem wielkich wysiłków, ja 
kie czyni nasze państwo ludowe 
w dziedzinie rozwoju oświaty, 
czytelnictwa i kultury.

Wystarczy wskazać, jako przy
kład tych wysiłków, że w ciągu 
minionych 4 lattzdołaKśmy roz
szerzyć nasze szkolnictwo pow
szechne, średni- i zawodowe o 
blisko 10.000 szkól, czyli przeszło 
o ’jedną trzecią, przekraczając 
znacznie przedwojenną liczbę u- 
czącej się młodzieży, która np. w 
szkolnictwie wyższym jest .dziś 
dwukrotnie większa, przy czym 
dzieci robotnicze i chłopskie sta
nowią dziś już na pierwszych kur 
sach większość studentów na

ftuje się dzisiaj znacznie więcej 
książek i gazet, które coraz sze
rzej docierają do mas pracują
cych nie tylko w mieście, ale i 
na wsi. Młodzież robotnicza i 
chłopska wykazuje niezwykły, za 
pal do nauki, zwiedza -coraz Lcz- 
niei ‘ muzea i zbiory sztuki, ko
rzysta intensywnie ze wszystkich 
źródeł naszej kultury.

Ale i my, starsi ludzie, musimy 
uczestniczyć w tej pracy nad po 
qłębieniem swej wiedzy i swej 
kultury.

Naszą prac® i nasze czyny bę
dą oceniać całe szeregi pokoleń, 
które przyjdą po nas — ponieważ 
my właśnie jesteśmy rodzicami 
nowej epoki — nowego ustroju 
społecznego. Na nowy ustrój, któ 
ry dziś rodzi się z naszego wy
siłku, z naszej pracy, z naszych 
czynów długo i w męce walki o- 
czSkiwałi nasi ojcowie, nasi po
przednicy, nasi bohaterowie, o- 
czekiwaliśmy również my — dzi
siejsi jego twórcy. To nam właś
nie, dzisiejszej klasie robotniczej, 
przypadło w udziale żyć na prze 
łomie dwóch epok, przekształcać 
starą epokę w nową, stać się 
twórcami nowego, wielkiego ak
in dziejów ludzkich. Rezultat na
szego wysiłku i naszego czynu 
dziejowego zależy więc całkowi
cie od tego czy będziemy napraw 
dę świadomymi twórcami tych no

szych uczelni wyższego typu. Dvu< wych dziejów.

Czcimy postępową tmdycję 
twórców Konstytucji 3 Maja

Słaby 1 bezsilny jest człowiek 
nieświadomy. Jest on jak 100-pro 
centowy inwalida — ślepy, głu
chy, bezradny. Świadomość czło
wieka jest jego rzeczywistą si
lą i wartością. Świadomość kla
sy robotniczej jest jej orężem 
i jej potęgą — wielką, niepokona 
ną. Ona to w formie partii rewo
lucyjnej przewodziła ruchowi ro
botniczemu, prowadziła gc do 
walk i zwycięstw. Pogłębiajmy 
więc tę świadomość przez własny 
nasz wysiłek, przez poświęcenie 
codzienne choćby chwilki czasu 
książce, gazecie, wspólnemu czy
taniu i pomocy ze strony bardziej 
wykształconych społecznie mniej 
uświadomionym towarzyszom.

W dniu jutrzejszym przypada 
158 rocznica Konstytucji z dnia

Manifestacje 1-Majowe za granicą
Ws taniały przegląd sil światowego obozu pokoju

Poniżej podnjcmy, w uzupełnieniu naszych wczorajszych sprawozdań 
dalsze wiad-mości o obchodach 1 Maja w różnych krajach świata.

Chiny
PEKIN (PAP). Jak donosi agencja 

Wolnych Chin, na wyzwolonych ob
szarach kraju odbyły s ę masowe ra
dosne obchody pierwszomaj we. Po 
raz pierwszy chińska ludność pracu
jąca mogła świętować 1 Maja bez 
obawy represu ze strony policji ku- 
omintangow skiej.

W Pekin e uroczystości 1-Majowe 
rozpoczęły się od wczesnego rana. 
W-pochodach maszerowali ramię w 
ramię robotnicy i chłopi. Niesiono 
portrety Mao-Tse-Tunga ; innych 
przywódców Chn Ludowych oraz 
transparenty z hasłami ink najszyb
szego dokończenia zwycięskiej watki 
i przekształceń.':. Ghm w kraj prze
mysłowy. Panowało powszechne prze 
konanie, że w roku następy,ym dz eri 
1 Maja obchodzony będzie równie u- 
roczyście na terytorium całych Chin

Stany Zjednoczone
NOWY JORK (PAP). Przeszło 70 

tysięcy robotników, weteranów wo
jennych i przedstawicieli inteligencji 
Nowego Jorku wzięło udz'at w ma
nifestacji 1-Majowej, która odbyła 
się pod hasłem obrony pokoju i pro
testów7 przeciwko zakusom faszystow
skim na prawa demokratyczne naro
du amerykańskiego Na czele pocho 
du troczył liczny oddział weteranów 
w ti.ii formach armii lądowej i mary
narki. Za nimi szli członkowie ko
mitetu obchodów t-Majowych z wiel

nap s: „O p kój, bezpieczeństwo i w 
obronie praw1 demokratycznych"

Należy podkreślić, że dowództwo 
I armii USA wydało zakaz udziału 
weteranów w obchodzie 1-Majowym. 
Mimo to, wśród man festantów byb 
wielu b. żołnierzy | marynarzy oraz 
kobiet, które podczas wojny pełniły 
służb; w formacjach kobiecych. We
terani nieśli transparenty z napisami: 
„Współpraca Sta-ów Zjednoczonych 
!_ Związku Radzieckiego zapewniła 
zwycięstwo — może ona również za
pewnić utrzymanie pokoju ’, „Miesz
kań dla weteranów wojennych, za
miast więzień dła robotników".

Za główną kolumną demonstran
tów nies ono jako symbol paktu atlan 
tyckiego makietę, wyobrażającą po
stać w mundurze z czaszką zamiast 
glcwy na tle najeżonych bagnetów.

Mieszkańcy Nowego Jarku wzno
sili na cześć manifestantów gorące 
okrzyki i w tali ich oklaskami.

Francja
PARYŻ (PAP). Pod znakiem po- 

koiu, przyjaźni pomiędzy narodami i 
solidarności robotniczej przemasze
rował w Paryżu olbrzym' pochód pier 
wszomaiowy. Uczestnicy pochodu 
kierowali s:e na plac Kastylii, na któ
rym w-Tiiofilp sie przybrana czerwie- 
ira trybuna honorowa.

■Na trybun'e zajęli miejsca, obok 
sekretarza generalnego CGT • — Fra- 
chona, członkowie komitetu fiwiato-

kiim sztandarem, na którym widniał w ego Kongresu .Obrońców Pokojti—

J o 1 i o-y. C u i-i c, Picasso, Aragon i inni, 
członkowie KC Francusk ej Partii Ko 
munjstycznej: Cachin, Duclos, Marty, 
Mauvais, Fa jon, zastępca sekretarza 
generalnego SFZZ — Gebert, przed
stawiciele władz naczelnych jedncścio 
wej partii sccjah'stvczncj organiza
cji postępowych chrześcijan.

Jako pierwsi w-'nochodzie szli człon 
kowie k mitetu Śwatowego Kongre
su Obrońców Pokotu z własnym tran 
sparentem. Wśród grirp narodowych 
wyróżniła się grupa Polonii francu
skiej.

Di zebranych na Placu P»astyKi 
tłumów' ł>rzemóvr*1 sekretarz general-, 
ny CGT — Fraction,

Szwecla
SZTOKHOLM rPAPY Szwedzki 

św at pracy ohchcdzJ tegoroczne 
święto rehoriveze wviatkowo podnio
śle. Pochód szwedzkiej nartii komu
nistyczne; z Lasem s-tandartiw i tran
sparentów opieąze-li orzez główne 
ulice Sztokholmu. Podczas przemar
szu na plac r»rzv nujan u gmachu no- 
selshva polskiego uczestnicy poobo- 
3ti wznosili okrzvki na cześć Polska 
Ludowe!. Na wielkim w:ecu, który 
zgromadz i kilkadziesiąt tyrsiecv tniesz 
kańców strbcy przemawiali przyyvód- 
cv nartii T.ager i Tidermnn zaś 
tri elki śoiewak murzyński Robeson 
odśpiewał szereg pieśni.

Na wiecu uchwlcno rc-zołuoe 
nodkreślaracą zdecydowanie szwedz
kiej klasy robotniczej walczen a 
o utrzymanie pokoju.

(Ciąg dalszy na stronie 2)

3 maja 1791 roku. Klasa robotni
cza czci tradycje tego okresu nie 
ze względu na treść samej kon
stytucji, od której oczywiście dzie 
li nas już cała nowa epoka roz
woju społecznego i niewspół
mierne już z tamtym okresem o- 
siągnięcia wyzwoleńczych ruchów 
ludowych. Czcimy tradycję tego 
okresu, ponieważ odźwierciadla 
on historyczną walkę dwóch nur 
tów, walkę ludzi postępowych i 
świadomych z uprzywilejowaną 
warstwą magnatów, z wstecznlct- 
wem, które — tuk jak to czyni i 
dziś — przeciwstawiało się zadek 
Ie jakimkolwiek dążeniom do 
ulżena doli mas ludowych.

Byli jednakże ludzie światli i 
gorący, szczerzy patrioci, jak Hu 
go, Kołłątaj, Stanisław Staszic i 
Inni, którzy podjęti walkę _ z 
wstecznictwem. Byli on; wśród 
tych, którzy powołali do życia 
Komisję Edukacyjną i w walce z 
ciemnotą i przesądem rzucili ha
sło udostępnienia oświaty ludowi. 
I choć nie zd o j a i i oni przezwyc.ię 
żvć sil wstecznictwa, które w po
staci Targowicy obai'iy również 
postępowe w ówczesnych cza
sach założenia Konstytucji 3-mz- 
jowej, to jednak naród ocenił 
ich walkę i postępowe dążenia.

Dziś często wstecznicy sięgają 
do tradycji rocznicy 3-majowej 
nie dlatego, aby żywili szczegól
ne uznanie do nauki, która wy
pływa z ówczesnych walk spo
łecznych, ale na odwrót — w tym 
celu, aby pod płaszczykiem tra
dycji wypaczyć ówczesne idee 1 
przeciwstawić się współczesnym 
dążeniom postępowym.

My, wyciągając naukę z histo
rii walk społecznych, nie tylko 
podjęliśmy hasło upowszechnie
nia oświaty i kultury wśród mas 
ludowych, zapoczątkowane — jak 
kolwiek nieśmiało jeszcze — 
Drzez twórców Konstytucji 3-Ma 
iowej, ale jako ich spadkobiercy 
urzeczywistniamy dzisiaj to ha
sło w skali bez porównania szer
sze!. Opieraiąc je na walce o 
całkowitą przebudowę ustroju 
społecznego przez usunięcie 
wszelkich form wyzysku i upośle 
dzenia człowieka.

Wzmacniajmy więc te nasze wy 
slłkt. Twórzmy trwale podstawy 
gospodarcze nowego życia mas 
pracujących, ich dobrobytu, ich 
kultury. Przyśpieszajmy rozwój 
tej kultury przez prace nad so
bą i przez pomoc wzajemną.

W ten sposób zapewnimy oj
czyźnie naszej rozwój jej siły i 
potęgi.

W ten sposób przyśpieszymy 
zwycięstwo socjalizmu.
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Wielk) czyn oświatowy
„Jak najszybciej zabezpieczyć masom pracującym jak najwięk 

•zy udział w rządzeniu państwem — oto podstawowe nasze zadanie 
w drodze do socjalizmu’’.

Zdanie to, które cytujemy z przemówienia Prezydenta Bole
sława Bieruta, wygłoszonego w poniedziałek z okazji otwarcia je
dnej z wielu bibliotek robotniczych, tłumaczy istotą naszej ofensy
wy kulturalnej. Polska Ludowa, krocząca ku socjalizmowi opiera 
swoją przyszłość i niezwykle szybkie tempo dzisiejszego rozwoju 
na aktywności szerokich mas, na świadomości politycznej przodu
jących sił narodu, zwląkszenie tej aktywności, pogłębienie świado
mości Jednostki i świadomości mas pracujących — to szybsza od
budowa, to szybszy marsz ku socjalizmowi.

Olensywa kulturalna w Polsce Ludowej podyktowana jsst ko
niecznością; trzeba — mówił Prezydent Bierut — ab y nasz rozwój kul 
turatny nie pozostał w tyle za naszym rozwojem gospodarczym — 
aby nasze osiągnięcia w dzteuzinie oświaty dorównały zwycięstwom 
w Innych dziedzinach. Państwo Ludowe dba i dbać musi o upowsze
chnienie oświaty, o zwiększenie zasięgu książki 1 prasy. Tak, Jak 
państwo kapitalistyczne nie dba, nie chce i nie może dbać o pow
szechność oświaty, oświata ludowa wzmacnia 1 utrwala ustrój lu
dowy, tak, jak upowszechnienie oświaty w ustroju kapitalistycznym 
podkopuje zasady państwa opartego na wyzysku.

Prezydent Bolesław Bierut poniedziałkowym swym przemó
wieniem zainaugurował „Tydzień Oświaty, Książki i Prasy ', doko
nując równocześnie otwarcia biblioteki w fabryce im. gen. Świer
czewskiego w Warszawie. W ciągu tego tygodnia uruchomione zo
stanie w kraju około 2000 takich bibliotek w świetlicach fabrycz
nych, na zakładach pracy, w dzielnicach robotniczych. Obok prze
prowadzone! niedawno akcji zakładania bibliotek w gminach wiej
skich będzie to stanowiło poważny krok naprzód w dziedzinie upo
wszechnienie czytelnictwa, zwłaszcza, że stanowi to początek wiel
kiej otensywy, której rozmach nie ma precedensów w naszej histo
rii. Otensywy, która pozwoli nam całkowicie zlikwidować w kraju 
analfabetyzm, usunąć te przyczyny, którę w ustroju kapitalistycz
nym odzity zjawisko wtórnego analfabetyzmu — 1 pozyskać kilka 
milionów obywateli ma świadomej i aktywnej walki o lepsze jutro, 
otworzyć przed nimt świat nieznany :h im iotąd przeżyć duchowych, 
wzbogacić ich treść wewnętrzną 1 świadomość społeczną, pozwolić 
lm stać się pełnoprawnymi, światłymi i rozumnymi współgospoda
rzami Polski.

Wielkim i Wspaniałym przeżyciem nazwał Prezydent Bierut 
dzień, który poprzedził rozpoczętą wczoraj akcję — dzień 1 Maja, 
przeżyciem, które umocniło w każdym z nas poczucie siły, jedno
ści i .tiary w ostateczne zwycięstwo sprawiediwości 1 pokoju, w 
ostateczne zwycięstwo socjalizmu.

1 Maja 1949 roku był w Polsce Ludowej dniem gigantycznej 
jnaniiestacji pozytywnych wartości 1 idei, wielką demonstracją po
kojową. „Tydzień Oświaty, Książki i Prasy" pozwoli nam dokonać 
jeszcze jednego czynu, który zrealizuje najszczytniejsze tradycje 
i sny najlepszych synów naszego narodu.

Czynu, w pełni tego słowa pokojowego. „Tydzień Oświaty, 
Książki 1 Prasy” .ozpecznic w Polsce Ludowej olbrzymią akcję oświa 
tową, która przymiży ostatecznie zwycięstwo socjalizmu.

Jak uczy się młodzież w Związku Radzieckim
Odczyt ministra Ośiniaty Skrzeszewskiego

Korzystając ze swego pobytu na 
dr Stanisław Skrzeszewski wygłosił 
Wybrzeża odczyt o podstawowych 
ku Radzieckiego.

Wybrzeżu, minister Oświaty 
do nauczycieli trzech miast 

problemach szkolnictwa Zwiąż

Nie mówi się 
o wojnie

Na wstępie minister wyliczył 
wszystkie zakłady szkolne, które 

wycieczka pedagogów polskich 
miała możność zwiedzić w ż!v/iąz 
ku Radzieckim. Opisał wrażenia, 
jakie wywarły wspaniałe, świet
nie wyposażone szkoły i instytu
ty na polskich pedagogach, przy
toczył rozmowy z uczniami i nau 
czycielami rosyjskimi. Poruszono 
tysiące zagadnień, prowadzono 
długie dyskusje na temat nauki, 
literatury, teatru wychowania. O 
jednym tylko nie mówi się w Zwią 
zku Radzieckim — o wojnie. Wszy 
stkim przyświęca jedna myśl — 
jak szybciej i lepiej osiągnąć cel 
marzeń, zbudować ustró) komuni 
styczny. Człowiek radziecki po
trafi pracować jak mrówka, cie
szyć się z osiągnięć jak dziecko, 
być jak stal w obronie swoich 
przekonań, jak lew walczyć w- o- 
bronie swego kraju. Takim go 
wychowała szkoła radziecka.

Razem
oddzielnie?czy

Wychowanie i uspołecznienie 
rozpoczyna się już w przedszkolu. 
W związku Radzieckim istnieje 
gęsta sieć przedszkoli całodzien
nych, do których matki odprowa
dzają dzieci z rana i zabierają po 
pracy i przedszkoli całotygodnio
wych, w których dzieci przebywa 
ją od poniedziałku z. rana do so
boty popołudniu. Przedszkola te 
rozwiązują kłopoty matek pracu
jących.

Szkoła podstawowa pracuje we

dług jednolitego, państwowego 
programu, który musi być wyczer 
pany gruntownie, żeby dziecko 
mogło bez przeszkód przejść z je 
dnej szkoły do drugiej W szkol 
nictwie podstawowym kształci się 
33,5 miliona dzieci.

Problemem, nad którym pracują 
obecnie pedagodzy radzieccy, jest 
koedukacja. Po Rewolucji Paź
dziernikowej była ona sztanda
rowym hasłem. Było to wtedy 
zrozumiałe ze względu na rady
kalne łamanie wszeTitich przesą
dów. Dziś w Związku Radziec
kim koedukacja stała się jedynie 
problemem pedagogicznym, ponie 
waż stępia ona niektóre dodat
nie cechy chłopców, a równocze
śnie pozbawia dziewczęta potrzeb 
nego im przygotowania do ich 
przyszłych ról matek. Koeduka
cja jest ohecnie przedmiotem nau 
kowych studiów.

Dowodzi to, ic w Związku Ra
dzieckim nie ma skostniałych re
guł, że problemy rozwiązuje się z 
dialektyczną giętkością w zależno 
ści od życiowych potrzeb.

Szkoła radziecka opiera się na 
6 podstawowych zasadach. 1. 
Jest niepodzielnie państwowa, 
wszystkie wydatki szkoły pokry
wa państwo. 2- Zupełnie oddzielo 
na od kościoła, konsekwentnie 
świecka, oświetla zagadnienia zgo 
dnie ze zdobyczami nauki i z za
sadami dialektycznego material'Z 
mu. W Związku Radzieckim ist
nieje przy tym zepełna swoboda 
wierzeń i wolność praktyk reltgij 
nych. 3. Szkoła jest jednolita, nie 
ma ślepych uliczek, z każdej szko 
ły prowadzi droga do wyższej. 4. 
Szkoła jest narodowościowa, nau 
ka odbywa się w języku ojczystym

Manifestacja 1-MaJowe za granicą
(Dokończenia ze strony 1 )

Austria
WIEDEŃ (PAP), Dzień 1 Maja 

był w całej Austrii potężną manife- 
staqą sił demokratycznych i ostrze
żeniem reakcji, os łującej zamienić 
Austrię w kolonię amerykańskich im
perialistów. K łkadziesiąt tysięcy ro
botników, pracowników, inteligencji i 
mlodzeży demonstrowało pod sztan
darami parti: komunistycznej w Wie
dniu prteciwśtt? próbom wciągnięcia 
Austrii do paktu atlantyckiego, pcze- 
ę wfco podżegaczom wojennym i pla
nowi Marshalla, przyczyniającemu się 
do gospodarczego wyniszczenia Au- 
Krii.

Pochóc komunistyczny,'odcinał się 
rwoją yijowoic ą i paętawą jego u- 
czestr'Hw od poprzedzającego go. 
niemal martwego, pochodu partii so
cjalistycznej. Powszechna uwagę zwra 
cal fakt, ż w pochodzie komuni
stycznym, w-brew zakazowi prawico-

RUCH STATKÓW

Karot Mat!«»
Skąd

Ookw.d

) wego kierown etwa partii socjalisty
czne!, wzięły utóał znaczne grupy 
rołx)fcn>ików socjalistycznych. Socjali
ści nieśli olbrzymi transparent x na- 
pseni: „Dlatego, że Jesteśmy socja
listami — maszerujemy z komunista
mi". Burzliwymi oklaskami powitano 
plakat, przedstawiający gołębia po
kotu — symbol parysk ego Kongresu 
Obrońców Pokoju, Tłumy publiczno
ści przyjmowały gorąco hasła prze
ciwko planowi Marshalla, za zacie
śnieniem stosunków handlowych z 
krajami Europy Wschodniej, przeciw- 
ko sabotażowym rokowań'om 1 on dyń 
skńm w sprawie austriackiego trakta
tu pokoju i przeciwko wprowadzeniu 
podatku okupacyjnego, Najeży pod
kreślić żywą reakcję thnuów, które 
entuzjastycznie witały uczestn ków 
Dochodu. Członkowie KC parri konwi 
rvistycznej Austrii zebrali się na try
bun e, ustawionej pneęd parlamen
tem.

Na trybunie zajęli również miejsca 
przedstawiciele zagranicznych partii 
komunistycznych ; robotniczych.

Pochody, organizowane przez par
tię socjalistyczną, wypadły o wiele 
słabiej zarówno pod względem ilości 
uczestników', jak i nastroju, n i w- 
ro-ku ubiegłym.

z* eus nd Q«dz. 15 dnia 2. S. 4% roku ! 
do godz. 15 dnia 3. S. 184# rok»
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Britt
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Panis dun.
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Albania
TIRANA (F’-AFU. Uroczystości pier 

wszoniajowe miały w całej Albani 
imponujący przebieg. Manifestacja v 
Tiranie -gromadziła ponad 150 ty
sięcy osób W różnych miejscowo
ść ach odbyły hę wstępy 30 zespo
łów- teatralnych oraz igrzyska spor
towe. Na stadionie w Tranie zor
ganizowano przegląd zespołów amtu 
.orstóch pieśni i tańca. Młodz eż al
bańską rozpoczęła z okazji 1 Maja 
budowę trzeciej linii kolejowej, łą
czącej stolicę z rejonem przemysło
wym Kaszarz.

Cały' naród albarsk, maniłestował 
pod hasłami walki o pokój, p-zyjafni 
ze Związkiem Radzieckim i krajami 
demokracji ludowej oraz zjednoczenia 
wokół r.ego ludowo - demokratycz
nego rządu.

Dania
KOPENHAGA (PAP). Manifesta

cja 1-Majowa w- Kopenhadze, zorga
nizowana przez Duńską Partię Komu 
nistyczną, odbyła się pod hasłem wal 
kl przeciwko paktowi atlantyckiemu 
i przeciwko wyścigowi zbrojeń. \'ie 
bacząc na nagonkę ze strony prasy 
reakcyjnej, pod sztandarami Partii 
Komunistycznej manifestowało w tym 
roku więcej łudzi, niż kiedykolwiek. 
Przeszło 100 tys ęcy mieszkańców sto 
licy Danii wypowiedziało ftę w tym 
dniu na rzecz pokoju i przyj’aini ze 
Związk ejn Radzieckim. Oprócz ol
brzymich ilości transparentów, w po
chodzie TMajrwynt niesiono dzie
siątki tvs ęcy małych czerwonych 
flag, na których widniało słowo , Po
kój”.

Na zakończenie odbył się wiec. 
Przemawiał przewodniczący Duńskiej 
Part i Komunistycznej — Axel Lar
sem

Finlandia
HELSINKI (PAP). Ludność pracu

jąca stolicy lónłandii obchodziła 
dzień 1 Maja pod hasłem międzyna
rodowej solidarność klasy robotni
czej i wałki o pokój. Na głównym 
wiecu w Helsinkach obecnych było 
blisko 30 tysięcy osób. Przemawiał 
przewodniczący Centralnego Zjedno
czenia Zw ązków Zawodowych — 
Jutiłas.

AK’ dniu 1 Maja — oświadczył m. 
in. mówca — pozdrawiamy siły po
stępowe całego świata. Razem z na
rodami Związku Radź eckiego i kra
jów demokracji ludowej, razem z ca
łą walczącą oljwe prawa klasą ro
botniczą wznosimy wysoko sztandar 
walki o jedność ruchu zawodowego,
0 pokój, przeciwko wojnie, przeciw
ko ucisków kapitalistycznemu, o lep
szą przyszłość, o socjalizm.

Rumunia
BUKARESZT (PaP). Dzień I Ma

ja rumuńskie masy ludowe obcho
dziły pod hasłem walki o nokój, o 
zacieśnienie przyjaźń,' ze Związkiem 
Radzieckim i krajami demokracji łu 
douej, o wzrost potęgi gospodarczej
1 obronnej Rutmińsk ej Republik* Lu
dowej.

Stolica Rumunij udekorowana była 
czerwonymi i narodowymi sztandar« 
mi, portretami Marksa, Engelsa, Le
nina Stalina oraz członków rjądu 
rumuńskiego. Na pięknie udekoro
wanym i leniącym w czerwieni placu 
Zwycięstwa rozpoczęły sio o godz'- 
n e 9 rano główne uroczystości.

Bułgaria
SOFIA (PAP), W ytolicy Bułgarii 

uroczystości rozpoczęły się od defi
lady wojskowej na placu Aleksandra 
Newskiego. Do zgromadzonych żoł
nierzu przemówił minster obrony 
nąrodowćj generał Damianów.

Następnie rozpoczął się olbrzymi 
pochód mieszkańców Sofii, w których 
ucxestn'czvfo porad 350 tys, osób.

K a czele pochodu niesiono wiel
kie portrety Marksa, Engelsa, Leni 
na i Stalhia, a za sztandarami państw 
demokracji ludowej portrety prezy
dentów B eruta, Gottwalda i In. 
Wśród powszechnego entuzjazmu 
przemaszerowały wspaniale reprezen
tujące się grupy robotników : metalów 
ców, elektrotechników-, budowlanych 
chemicznych, pracowników fabryk tek 
styłnych, przemysłu spożywczego 
pracowników poczty, radia, służby 
zdrowia, ostytucii kulturalnych itd. 
Wszyscy oni nieśli narzędzia swoje; 
pracy lub produkty swojej wytwór
czości.

Wspaniale reprezentowały się sze
regi zw ązku młodzieży bułgarskiej.

Jak wiadomo, młodzież bułgarska 
tworzy tysiące brygad, które przy
stąpiły ruż w miastach i na w^i do 
pracy, mającej poważne znaczenie go 
spcdarcze dla kraju.

Pochód i def łada trwały« przeszło 
6 godzin.

Niemcy
BERLIN (PAP). Czerwień ntezliczo 

nych sztandarów i transparentów zna 
czyla drogę pochodu robotniczego w 
Berlinie przez główną ul cę sektora 
radzieckiega — U ten den Linden 
w kierunku trybun, wzniesionych na 
leprezentncyjnym placu Lustgarten. 
Od rana niezliczone kolumny beri ń- 
czyków maszerowały przez miasto 
przy dźwiękach muzyki i rewolucyj
nych pieśni, aby wziąć udział w ror- 
gan zowanej przez wolne związki za
wodowe manifestacji na rzecz poka,-’ 
ju i zjednoczenia NEemiec, na rzecz 
międzynarodowej sojUarneści rzesz 
robotniczych. /

Beri n zachodni nie bvł udekoro
wany. W sektorze amerykańskim 
wydano kategoryczny zakaz nie tylko 
dekorowania domów, lecz nawet i 
przemarszu zorganizowanych grup ro
botniczych, idących na manifestację 
do dzielnjcy radź eckiej. Nie pow
strzymały lo jednak robotników za
chodniego Berlina od udziału w śvwę- 
cL 1 Maja.

Z sektorów angielskiego ; francu
skiego obotnicy maszerowali v gru
pach, pod silną eskortą policji, która 
odprowadzała manifestantów aż pod 
bramę Brandenburską, dzielącą Ber- 
ln zachodni od wschodniego. Na 
bramie, poszczerbionej przęz pociski, 
nad którą dumnie powiewa sztandar 
radziecki, widniał olbrzym transpa
rent z napisem, zwróconym w stronę 
zachodniego Berlina: „Berit- irie mo
że paść ofiarą podżegaczy wojennych, 
którzy wprawdz e nisza po mc-miec 
ku, ale myślą o dolarach i o bomb'-e 
atomowej".

Po raz pierwszy w dniu święta ma 
jowego, budynki udekorowano wielki
mi czarno ■ czerwono - złotymi sztan 
da ram przyszłej demokratycznej re
publiki niemieckiej.

Wielka Brytania
LONDYN (PAP'.. Pierwszy raz w 

di- cjach Wielkiej Brytanii rząd wy
dał zakaz pochodu 1-majowego w 
Londynie, Zakaz ten został podpisa
ny przez labourzystowskiego ministra 
spraw wewnętrznych Chuter Ede'a.

Licz-e manifestacje 1-majowe, któ 
re odbyły się w Londynie stały pod 
znakiem protestu przeć wko temu za
kazowi. Władze skoncentrowały nie
zwykle liczne oddziały policji, które 
otoczyły mieisce zgromadzeń. W wie 
łu punktach Londynu doszła do starć 
miedzy poi qą a robotnikami.

Z wieców masowych na uwagę za
sługują: wiec na Trafalgar - Square, 
zwołany przez Rade londyńskich zw. 
zawodowych oraz wiec zwołany przez 
partię komunistyczną.

ucznia. 5. Zupełnie równoupraw 
nieule kobiet — dziewczyna nie 
ma żadnych ograniczeń w wyborze 
kieruijKU studiów. Problem ten 
jest szczególnie doniosły w szko
łach wyższych. 6. Szkoła jest po 
wszcchna, obowiązek szkolny trv/a 
laL 7, K-aidy ma pełny dostęp do 
wszystkich szkół typu średniego 
1 wyższego. Jednym kryterium w 
dopuszczeniu do stadiów’ wyż
szych jest egzamin konkursowy. 
Zagadnienie klasowe w Zwdązku 
Radzieckim już nie istnieje.

Walka
o najwyższy poziom

Szkoła ogólnokształcąca w Zwią 
zku Radzieckim jest clziesięcjpiet- 
nia. Obecnie rozważa się plan 
wprowadzenia jeszcze jednego ro 
ku nauki, czyli rozszerzenia szko 
ły do jedenastolatki. W każdej 
szkole radzieckiej kładzie się ol
brzymi nacisk na jej ogólnoksztcri 
cący charakter, nawet wr szkołach 
zawodowych. Szkołę radziecką 
cechuje głęboki kontakt z życiem 
radziecki człowiek uczy się, by 
y/ykorzystać zdobycze nauki w ży 
ciu. Wielką rolę odgrywa w 
szkole eksperyment, to też praco
wnie szkolne są wyposażone wspa 
niale.

W szkole radzieckiej rozgrywa 
się stała walka o najwyższy po
ziom, wraz z rozwojem nauki pro 
gramy szkolne uzupełnaine są jej 
ostatnimi zdobyczami. Nauczy 
ci,el radziecki kształci się nieustan 
nie, 5 dni w tygodniu pracuje w 
szkole, szósty zaś, dzień spędza 
w Instytucie Doskonalenia Nau
czycieli, gdzie imęjłębia 6woją 
wiedzę.

Wyławianie
talentów

Szkołę traktuje się w Związku 
Radzieckim jak fabrykę i jak fa
bryka musi się ona wykazać od
powiednią produkcją. Wyniki na 
uczania muszą być dobre. Od u 
czniów wymaga się bardzo dużo, 
ale równocześnie prowadzi się I 
kampanię przeciwko przeciążeniu! 
ucznia. W tym celu wykreśla 
się z programów wszystkie rze-J 
czy zbędne, przyzwyczaja się dz.e

cko do planowej pracy poza szko 
łą i rozkłada 6ię prace w organ! 
zacjach równomiernie na całą 
młodzież, zwalczając nadmierne 
obciążenie pracami społecznymi 
jednostek. Szkoła wychowuje w 
duchu komunistycznym i współ
pracuje ściśle z organizacją pio
nierską i koinsomoiską, które sto
ją na najwyższym poziomic.

Najzdolniejszą młodzież wyła
wia się za pomocą kółek nauko
wych, dziecięcych akademii nauk, 
olimpiad naukowych. Młodzież 

ma ułatwioną decyzję w wybotze 
zawodu, ponieważ istnieją dni wol 
nego wstępu na wyższe uczelnie, 
kiedy każdy kandydat może się 
zorientować w charakterze stu
diów i przekonać, czy mu demy 
kierunek ocipov/iada. Cała mło
dzież studiująca korzysta ze sty
pendiów państwowych poci waruu 
idem dobrych postępów w nauce. 
Złe stopnie pozbawiają studenta 
stypendium.

Na zakończenie min. dr Skrze
szewski zapewnił, że za przykła
dem Związku Radzieckiego wła
dze nasze stworzą polskiej mło
dzieży takie warunki nauki, ąy 
mogła ona osiągnąć jak najwyż
sze rezultaty, (zg)

„Zagadnienia prasy"
tematem

87 Środy Literackiej 
w Zarządzie Miejskim 

w GDYNI
W ramach Tygodnia Ośv/U- 

ty, Książki t Prasy na 87 Śro
dzie Literackiej w świetlicy Za 
rządu Miejskiego w Gdyni re
daktor nacz. „Dziennika Bałtyc 
kiego” Piotr Kraak wygłosi o 
godz. 20 odczyt p. t. „Zagadnie 
ni a prasy .

Odczyt będzie ilustrowany 
felietonami prasowymi przez 
artystkę Teatru Państwowego 
„Wybrzeże" Marię Bogurską. 
Po odczycie dyskusja.

W części wokalnej programu 
wystąpi p. Nollowa. Akompa
niuje Elżbieta Kubicka.

Flobotmcjj z Nowego Portu
podnoszą wydajność pracy

W przededniu Święta 1 Maja od
była się w magazynie „Krzywik" 
w Nowym Porcie uroczysta aka
demia, w której wzięli udział wszy 
scy pracownicy zakładów porto
wych. Łącznie z akademią odbyto 
się premiowanie zwycięzców I-go 
etapu współzawodnictwa pracy ro
botników portowych. Uroczystość 
zagaił sekretarz dzielnicowy PZPR 
ob. Rzymkowski, powołując prezy
dium akademii. Do prezydium we
szli przedstawiciele Miejskiej Ra
dy Narodowej, Zw. Zawodowego 
Transportowców, WOP'u, GUM'u, 
„Portorobu”, ZMP, Ligi Kobiet, Ra
dy Zakładowej, Komitetu Współ
zawodnictwa Pracy oraz przodow
nicy pracy.

Przewodniczący MRN oh. Srebr
nik omówił w swym referacie o- 
siągnięcia planu 3-letniego oraz 
znaczenie czynów pierwszomajo
wych w podniesienru produkcji. Po 
odegraniu przez orkiestrę Zw. Za
wodowego Transportowców hymnu 
narodowego oraz Międzynarodów
ki, por. mar. Sumiński przekazał 
zebranym robotnikom pozdrowie
nia od Armii Polskie i, której cele 
wspólne są zffielami mas pracu
jących.

W Imieniu Komitetu Współzawo
dnictwa Pracy robotników' Porto
wych 1 pracowników admlnistracv! 
nych Robotniczego Przedsirbiorst- 
wa Przeładunkowego „Portorcb”, 
ob. Kuśmiorczyk, erze w. Rady Za
kładowej, odczytał snrnwozdąr!c z 
altcfi współzawodnictwo. Ogółem 
nrsmiow-ino ,"8 robotników norto- 
wvch nanrodemi w wysokości od 
< 000 do 20.000 zł, 12 pracowników 
*dminlstrarv!nych po 3.000 zł praż 
0 oracowmików za dokonane przez 
nich wynaHzbt ł ulepszenia w 1e- 
cb"ice przeładorkowei.

Po trzymiesięcznym okresie pier
wszego w tvm roku etanu współ
zawodnictwa pracy nrzodownik?/i! 
nraev w Nowym forcie zostali: — 
Detlef Feiu-a fJ73 fi proc. normvt. 
Poras/ira Józef (*Gfi nroc. nounvi 
oraz Sypowłe^ki Tadaesz l<6# 7 
nroc. normvi. Robotnik Detlef Fe- 
Mks o-Hart'-et ’V I etap»» -aüensze
•■rrni>n wśród robotników norfo- 
wvcb obydwóch portów. Ma sopo’al 
r»e v-vro Entente robot
nik Rypoydenkl Tadoocy które w 
"bleg’yyi roku Kk^n został przo- 
'Ipwnik.em P'arv.

Dyrektor naczelny „Portorobu”, 
"h. Kostrzoba. podziękował robotni
kom nn-towvm oraz personelów1 
«dmioNfraryFoomu za wydaln- 
-raro i tyryvl ’m ios7rze tonszvob 
wyn!kćw w -pas'enn-ym etanie. W

części artystycznej akademii ze
spół Z. Z. Transp,, odtańczył szereg 
tańców ludowych, dzieci miejsco
wego przedszkola wykonały szereg 
lańców baletowych, a uczniowie 
szkoły powszechnej Nr 32 recyto
wali kilka utworów.

Uroczystość zakończono rozda
niem zwycięzcom współzawodnict
wa pracy nagród i dyplomów. Dzie 
ci przedszkola dekorowały przo
downików wiązankami kwiatów — 
przodownicy zaś wzamian obdaro
wali najmłodszych obywateli Pol
ski torebkami słodyczy, blokami 
rysunkowymi i kredkami, (h)

0<szcząc!noić 
tematem obrad 
Narady Morskiej
W dniach od 10 do 14 bm. odbę

dzie się na Wybrzeżu Narada Mor
ska poświecona zagadnieniom osz- 
częd"OŚci. W Naradzie tej wezmą u- 
dziai- Główny Komitet Morski, Ko
mitety Okreg-we, przedstawiciele do 
szczególnych komitetów przy zakła
dach pracy, przodownicy pracy, ko
misarze oszczędnościowi, referenci 
socialni oraz przedstawiciele partii f 
związków zawodowych.

Narada będzie miała na celu prze 
dyskutowanie planów oszczędnościo
wych poszczególnych przedsiębiorstw-, 
ich raqonalizecję ! koordynację oraz 
wytyczenie sposobów ich wykona 
nia. (h)

Większe kutry 
wkrótce otrzymają 
fcho - sondy

Morska Centrala Handlowa, któ 
ra zajmuje alę zaopatrzeniem na
szego rybołówstwa w nowoczes
ny sprzęt, sprowadza echo - sondy 
l radiotelefony dla kutrów.

Pierwsza echo . sonda importo
wana ze Szwecji zostanie wkr<V'.e 
wmontowana na statku badaw
czym „Michał Siedlecki”. Obec
nie z Danii płynie siatek wiozr.cy 
sześć następnych echo - sond prze 
znaczonych dla wyposażenia więk 
szveh kutrów.

W tych dniach M. C. H. odbie
rze t rozprowadzi przywiezione 
iuż do Gdyni w pierwszej partit 
12 radio - telefonów, które zosta 
nn zainstalowane na większych 
jednostkach „Arki”, „Earki” i In.

(m)

Likwidacja analtabet^zmu podniesie godność człowieka, kulturę i dobrobyt kraju
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Inaugumcia Roku Słowackiego na Wybrzeżu
Przygotowania do ,.!V!arii Stuart“

Rok Słowackiego na Wybrzeżu rozpocznie 7 maja uroczysta premie
ra „Marii Stuart" w Teatrze Dramatycznym w Gdyni. Inanguracji Roku 
Słowackiego dokona przew. WRN Duda-Dziewierz.

Dzień premiery będzie równocześnie zapoczątkowaniem szeregu Im
prez artystycznych, związanych z obchodem stulecia śmierci Poety, ja
kie przygotowują organizacje społeczne i artystyczne r.a terenie woj. gdań
skiego.

Do premiery inauguracyjnej przy
gotowuje się Państwowy Teatr „Wy
brzeże" nader starannie. Halę Tea
tru przyozdobi popiersie Poety. Sa
nto przedstawienie „Marii Stuart" 
będzie niecodziennym wydarzeniem 
teatralnym dzięki oryginalnej insce
nizacji Iwo Galla.

Poszukujemy
pray bocznicy kolejowe-1 w 
Gdyni magazynów powierz
chni ponad lix)0 m! wraz z 
pomieszczeniem biurowym 
na 20 osób.

d

Zaangażujemy
natychmiast

maszynistki - stenotypislki, 
księgowych, referentów ad
ministracyjnych i handlo
wych branży metalowej, w 
tym i na stanowiska kie
rownicze.

Zgłoszenia do Ekspozytury Rejonowej 
Centrali Handlowej Przemysłu Meta
lowego w Gdańsku, ul. Chmielna 26, 
telefon <!8-0O. (4470-K

Maria Stuart" w świetle krytyki 
uchodziła za niedojrzale dzieło mło
dzieńcze poety i przez to rzadko by
wała grana na scenach polskich. NTni 
kliwa interpretacja inscenizntora sta
ra się obecnie ominąć błędy sceni
cznej tradycji tej sztuki, tj. nadmiar 
t>atosu i celebracji, oraz wydobyć z 
dramatu jego przebogatą gamę na
strojów j nowe głęboko ludzk-e war
tości.

Prawdziwość postaci i-ich przeżyć 
będzie dia widzów tym bardziej Stt 
ge-stywna, że wiek naturalny artystów 
pokrywa się niemal całkowicie z wie 
kien postaci scenicznych. I tak mlo 
dą kr "jawę Szkocji odtwarza Kry
styna Królikiewicz, Pazia — H Ra- - j. - -(decka, Bothwella — R. Barycz, Riz 

j = a —- .1. Ćwikliński, Douglasa' — 
! V.', Pabisiak, Mortona — E. Gu 

lowski, Nicka — B. Pawlik, Dam 
leya — Z. Rzuchowski, Stfnsaja — 
J. Szpunar Specjalną muzykę do

ltAIRY
TEATS DRAMATYCZNY w GDYNI

Nieczynny x powodu przygotowania do 
premiery „Marii Stua;. — .1. Sło
wackiego. Premiera w dniu 7 btn. 
Kasa teatru czynna od 4 bin.

TEATR KAMERALNY w SOPOCIE
Nieczynny a powodu przygotowania 
premiery „Harry Smith odkrywa Ame
rykę". Premiera w dniu 6 brn,

TEATR IVIEIKI — GDANSK
Środa — 4 bm, godzina 19.30: 
„Srebrna Szkatułka".

„Marii Słuart" skomponował uta
lentowany młody kompozytor, Wal
demar Maoiszewski. Z nową insce
nizacją wiąże się równie oryginalne 
ujęcie scenograficzne rozwiązujące 6 
zmian dekoracjnych ńtemal bez uży
cia kurtyny, tylko pray pomocy świa
tła, którego siła i aparatura została 
specjalnie wzmocniona i rozbudowa
na. Nowe, piękne kostiumy, wykona

ne w pracowniach teatrr oddają z 
wiernością historyczną wdzięk i prze 
pych renesansu oraz swoisty nastrój 
edyoburskiego dworu.

Zespół Państwowego Teatru „Wy 
brzeże" dołożył wszelkich starań, 
by premierą „Mai ii Stuart" zająć go 
dne mieisce w nieoficjalnym festiwalu 
Słowackiego, do którego stanęły czo 
!:iwe sceny polskie, (n)

Książka orężem w walce o .
Tydzień Oświaty Książki i Pra 

sy został zapoczątkowany w Gdy 
ni otwarciem w dniu 2 b. m. Wy- 
sfawy Książki Powojennej w loka 
tu Biblioteki Miejskiej przy ul. 
Śląskiej 54. Lokal Wystawy jest 
niewielki, ale pomysłowość twór 
ców sprawiła, że całość wyglą
da bardzo atrakcyjnie i od pierw
szego dnia otwarcia ściąga licz
nych miłośników- książki.

Wystawa dzieli się zasadniczo 
na działy. Dział pierwszy obej
muje literaturę piękną. Zwraca
ją uwagę ładnie wydane 1 nie
zwykle tanie książki KUK Komi 
tetu Upowszechniania Książki), 
ksż-ay tom kosztuje 100 zł. Dział

dmgi — polityczno - społeczny 
— zawiera książki o charkterze 
politycznym. Znaleźć w nim reoż 
na również dzielą traktujące o 
marksizmie. Książka „O podsta
wach- leninizmu" wyszła w milio
nowym nakładzie.. Ozdobą Wysta 
wy są drzeworyty znanego artys
ty gdyńskiego — Rulicza, o te
matyce morskiej oraz nigdzie je
szcze nie -wystawiane drzeworyty 
z życia naszych stoczni. (jota)

fxorsrhl zttutbti
W jednym z gdyńskich kin -wyś

wietlano dodatek filmowy, ukazujący 
dzień powszedni w różnych miejsco
wościach polskich.

Jedno ze zdjęć robione w Zakopa 
nem, ukazało wczasowiczów, posilają 
cych się pray wspólnym długim sto
le. Speaker podkreślił, jak tego rodzą 
ju wspólne posiłki przyczyniają się 
do zacieśnienia przyjaźni między łudź 
mi z różnych zawodów i różnych 
dzielnic kraju. Po czym obraz znik
nął z ekranu, a na widowrh rozległ 
się rozczarowany glos jakiejś nie-wir. 
sty:

— A co oni jedli? tego nie poka
zali...

Okazuje się, że żaden film' nie mo 
że bvć dosyć dokładny. Me na pe
dantów- nie ma chyba rady.., (rt)

ZomferEcli/«
wspófczcsniiśf:

W Teatrze „Wybrzeże" grana jest 
obecnie „Srebrna szkatułka". Sztuka 
cieszy się dużym powodzeniem, przy

Na zasadzie porozumienia kolokłmy Nr 16 w Gdyni z P.B.P „Orbis"

küsnei kolektury Nr 16 w ‘
proszeni sq o kie-owanla się po numery losów dotychczas sprze

dawanych u nas

DO KOLEKTURY „ORBIS“ _
GDlfNIA, ULIC A ŚWIĘTOJAŃSKA NR »8 *

ŻEGLUGA PRZYBRZEŻNA w GDAŃSKU
Przedsiębiorstwo Państwowe Gdynia

Aleja Zjednoczenia 2. tel. 22-63 (praedl-uż. Skweru Kościuszki)
ZAWIADOMIENIE

oć dnia 2 maja 1949 r. uruchomiona została linia

GDYNIA - HEL
odejście z Gdyni godzina 10.30 rano 
odejście z Helu godzina 15.00 po pot.

Ceny biletów: — normaln\r zł 200, — ; ulgowy — zł 150, - 
W dnie świąteczna l-godz, wycieczki w- mocze od godz. 12. Odejście z 
przystani w Gdyni. Szkoły i Rudy Zakładowe proszone s;| o uprzednie 
zgłaszanie wycieczek 4445-1

1/

czym widzowie dzielą s>ę na dwie 
grupy: ludzie oszczędni czytają af:sz 
przed teatrem rozrzutni — kupują 
program.

Rozrzutność w tym v.ypadku sta
nowczo lepiej się opłaca. Proc .rn 
jest istotnie bardzo interesujący. Na 
wstępie podaje spis bohaterów sztu
ki i aktorów', grających ich role. Pod 
spisem „stoi jak byk": „Akcja roz
grywa się współcześnie". Dalej na- 
śtępuie życiorys GalssvortliyVgo, z 
którego wymka. że „Srebrna szkatuł 
ka" napisana została w r. 1905.

Mcidz, zbity z pantalyku, kiwa smęt 
nie głową nad kierownictwem Teatru 
Wybrzeże, dla którego w dzisiejszych 
czasach wciąż jeszcze współczesny 
jest rok 1905... (rt)

Otwai m Izöv Dwwiöwei widpl
We czwartek, 5 maja, c . odz. 12 

odbędzie się na dworcu kolejowym 
w Gdyni, 2 peron, otwarcie Izby 
Dworcowej dla przyjeżdżających ko
biet z dziećmi, zorganizowanej i pro 
wędzonej, w ramach zobowiązań 
1-majowych, przez zarząd Oddz alit 
Gdyńskiego Ligi Kolt et.

— KTO ZGUBIŁ PIENIĄDZE? 
U dyżurnego ruchu na stacji koŁ 
Wrzeszcz są do odebrania znalezione 
pieniądze — 15 tyr. z1.

S|»rze«l0i>9

M O TO
elekt r y c z n y

25 KW 1015 ©br./min. z włączni
kiem. Oferty „CZYTELNIK'1 Wrztxicz 
Grunwaldzka 8 pod „Motw". (4476)

REPERTUAR KIN
GDYNIA — „Warszawa'' — Noc w Casa

blanca - 16, 10, 20.
GDYNIA — „Atlantic” — „Czapajew" — 

Ulko 1 maja „Za siedmioma gó- 
laini”.

Gp\NIA — „Goplana” — Valpone — 
od 1st 18. — W niedzielę poranek 
o 10 i 12 — Dziewczęta % baUtu.

GDYNIA — Fala —„Dziewczęta z baletu” 
tylko 1 maja „Ostatni Mohikanin”.

CHYLONIA — Promień — „Świniarka i 
pastuch” — dozw. od lat 10.

SOPOT —*• „Bałtyk"*— Czwarty Feryskop
SOPOT — „Polonia” — Jasna droga — 

dozwolony od 14 lat.
OLIWA — „Polonie” — On czy ona — 

Poranek o 12 i 14 „As wywiadu” — 
cd lat 3.

WRZESZCZ — „Bajka” — Zapomniana 
wioska — dozw. od lat 14

WRZESZCZ — „Capitol” — Opowieść o 
prawdziwym człowieku Dozwolony 
od lat 14. Początek seansów 16, 18,20 
20, Święta o godzinie 14, 16, 18, 20.

GDANSK — „Światowid” — 2ü i 30 kino 
nieczynne. Od dnia 1 maja ,fDzuł* 
bars” — dozw. od lat 14.

ELBLĄG — „Bałtyk” — Życie Emila Zoll
ELRL\Cs — „Mars” — Diulhars,
LĘBORK — „Fregata” — Zwycięzcy *te- 

tX>w.
MALBORK! — „Kapitol” — Tajemnica no

cy wigilijnej
TCZEW — „Wiała” — Dzieci ulicy
WEJHEROWO — „Świt" — W cieniu po

dejrzenia
STAROGARD — „Polonia" — Skarb.
KOŚCIERZYNA — „Bałtyk" — Pieśń 

tajgi.
KWIDZYN — „Tącza” — Płonąca iagiey.
PDCK — „Mewa" — Tchórz.
NOWY STAW — „Tęcza” — Płonący ża

giew
KARTUZY — „Kaszub" — Wielkie na

dzieje
PRUSZCZ GD. —. „Kraków” — Siódma za 

słona.

SPOŁECZNE PRZEOSIĘB. BUDOWLANE
S. P. B. — ROBOTY MORSKIE

Gdynia, Al. Zjednoczenia tel. 33-26
zatrudni natychmiast

INŻYNIERA lądowe -wodnego
z praktyką z dziadziny budownictwa mor.klego

V armiki do omówienia. Zglo3zen.ia osobiste lub pisemne pro
simy kierować na wyżej podany adres. (4467)

CENTRALA SPÓŁDZIELNI MLECZARSKO - JAJCZARSKICH 
Eksportowy Oddział Gdynia, Rolterdamska Nr 3a

Zleci nutttcfomiamt
zbicie od 20.000 - 40.000 skrzyń
ćwiartek do jaj, 7 powierzonego materiału. Zbijanie na ul. 
Rotterdamskiej. Info.macji udziela się przy ul. Rotterdam 
skiej Nr 3a, pokój Nr 14, lub telefon 28-44. (4459!

3 OGŁOSZENIA PRÓBNE R

SPRZEDAŻ

Centralny Zarząd Przem. Fermentacyjnego
Oddział Bydgoszcz, Dworcowa 43

poszukuje dla podległych zakładów w woj. poznańskim, olsz
tyńskim, szc7.ecińskim, gdańskim i bydgoskim od zaraz

księgowych biiansistów, obeznanych z księgowością prze
mysłową i jednolitym planem kont — na stanowiska głów
nych i starszych księgowych.
Oferty składać do CZPF Oddziat w Bydgoszczy, Wydział 

Personalny. (4409-K

Budowa straganów na‘ „
w Nowym Porcie

Dyrekcja Hal i Targowisk Miejstich w Gdańsku udziela zez
woleń na budowę straganów na targowisku miejskim w Nowym Por
cie, posiada wolne magazyny do wynajęcia w Gdańsku i Oliwie.

Szczegółowe informacje w tej sprawie mogą zainteresowani 
otrzymać w biurze Hal i Targowisk w Gdańsku, Hala Targowa po
kój Nr 4 codziennie w godzinach urzędowych. 4451-K

XVI Państw. Ośrodek Szkolenia Zawooow j
Wnlsterstwa Odbudowy j

Wrzeszcz, ul. Ks, Miszewskiego 12, telefon 412-75

przyjmuje do dnia 20 maja br. zgłoszenia na trzymiesięczne kursy j 
dokształcające czeladników: murarzy, - stolarzy, ślusarzy, blacharzy, j 
cieśli, lastrykarzy, elektryków i hydraulików. Warunkiem przyjęcia 
2 lata praktyki budov,danej. 4448-k ;

biblioteki
Oddział Miejski TFPR -w Gdańsku T-O- 

dńje do wiadomości, że biblioteka Towa
rzystwa czyn»a jest codziennie od g>dz. 
1« do 18 ’>:óc/. niedziel i świąt.

ZEBRANIA
Oddziat gdański Towarzystwa Przyjaźni 

Polsko - Radii ockiej, zawiadamia, że dnia 
f> maja o godfcinie 18 w sali Teatru -Miej* 
skiego, Wrzeszcz, Grunwaldzka 1H, odbę
dzie _ się zebranie zarządów kół TPPR w 
Gdańsku, Celem zebrania będzie omówie
nie współpracy kół a sekcjami Oddziału.

DYŻURY APTEK
oó dn!« 30. i. br. do 1. ?, br.

GDYNIA l ORŁOWO: Apteką dr. Jurków- 
— $kw*r Kościuszki 22 i 

Apteka Pałtycks, ul. Stalina 42. 
HOPOT: Apteka Nowa, Al. Stalina 77&, 
WRZESZCZ: Apteka „Pod Orłem”. ul 

Grunwaldzko 86.

PROGRAM RADIOWY
CŻWAltTEK, dni*, ( MAJA IM. ROKU 

5,10 Syęnał czasu, $,15 Streszczenie 
wiadomości porannych, 5,20 Koncert, 6,00 
Djiennik poronny, 6,15 Muzyka,, 6,30 Gim 
nastyka, 6,40 Muzyka rozrywkowa, 6,55 
Progi aro, 7,00 Wiadomości poranne, 7,15 
Przegląd prasy, 7,20 Muzyka rozrywkowa,
8.00 Streszczenie wiadomości porannych, 
8,05 Audycja dla kobiet, 8,15 Muzyka, •—
8.15 Wszechnica radiowo, 8,55 „Daleko od 
Moskwy”, 9,15 Program, 9,18 Przerwa, — 
11.40 Audycja dla przedszkoli, 11,57 Syg
nał czasu, 12,04 Wiadomości południowo,
12.15 Muzyka popularna, 12,20 Audycja 
dla wsi, 12,50 Przerwa, 14,55 Wiadomości 
miejscowe, 15,10 Mułyka mechaniczna, — 
15,30 „Śpiewamy piosenki” 15,50 Skrzyn
ka ogólna, 16,00 „Archipelag ludzi odzy
skanych”, 16,20 Audycja literacka, 16,45 
Przekrój tygodnia na Wybrzeżu, 17,00 — 
Dziennik popołudniowy, 17,15 Muzyka roz 
rywkowa, 17,50 „Wirusy”, pogadanka, —
18.00 Dla każdego coś miłego 19.00 Dz. po 
poJtudn., 19,15 Koncert pośw. twórcz. Mar* 
rei ego Popławskiego, 30,00 Wszechnica Ra
diowa, 20,20 Mozaika muzyczna, 21,00 -- 
Dziennik wieczorny, 21,25 Audycja „Szpi
lek”, 21,45 Codzienny przegląd wydarzeü,'
12.00 „Maria Stuait” — tragedia J. Sło
wackiego, 23,00 Ostatnie wiadomości, 23.10 
Wyścig kolarski Praga — Warszawa, 23,70 
Konten rymfemlcseny muzyki Beethoven a, 
SM,® Płoflram, 00,12 Hywn*

Z polecenia Banku Gospodarstw 9, Krajowego, Oddział w Gdy
ni, odbędzie się w dniu 12 maja 1949 roku o godzinie 10-tej w lo
kalu tego Banku przy ul, 10 Lutego Nr 8, przeze mnie publiczny 
przetarg dobrowolny nieruchomości położonej w Gdyni przy ulicy 
Chylońskiej Nr 111, a wpisanej do księgi gruntowej Chylonia wy
kaz liczba 250 jako własność tegoż Banku, składającej się z zabu
dowanej parceli katastralnej Obręb Gdyni mapa 18 numer 116 ob
szaru 809 metrów kwadratowych. Nieruchomość nie jest obciążona 
ciężarami lul) hipotekami. Warunki przetargu wyłożone są do wglą
du w biurze podpisanego notariusza. Cena wywoławcza wynosi 
913.300,-— złotych i równa się cenie szacunkowej.

i
Gdynia, dnia 2 maja 1949 roku

4404
(—) H. Ewert - Krzeonieniewski 

p. o. notariusza

Dnia 21 kwietnia 1949 r. — Sąd, Okręgowy w Gdańsku — 
Wydział Handlowy postanowił; l) Ogłosić upadłość Spółdzielni Spo
żywców „Kotwica" w Nowym Porcie z odpowiedzialnością udziała
mi, 2) Wyznaczyć sędziego Handlowego Władysława Iwanowskiego, 
urzędującego w Sądzie Okręgowym w Gdańsku — Wydział Handlo
wy sędzią komisarzem, a adwokata Stanisława Jaki Łowicza we 
Wrzeszczu, ul. Grunwaldzka 124, syndykiem masy, 3) wezwać wie
rzycieli, aby do dnia 30 czerwca 1949 roku zgłosili swTe wierzytel
ności sędziemu komisarzowi w sposób określony art. 150 — 152 pra
wa upadłościowego w dwóch egzemplarzach zgłoszeń. 4450-K

WSZELKIE PRZEWOZY
SAMOCHODAMI

wykonuje
Przedsiębiorstwo Przewozowe
BRACIA JANIKOWSCY

G D A R S K
Żyln-io 27 — róg ChmieinH- /44261

ŁOKM
wybudowany

na zakład gastronomiczny, d*»iKmgu- 
vry % parkietem ruchomym odstąpię 
lub wydzierżawię, looie być inna 
branża punkt bardzo dobry, Wrzeszcz, 
ul. Grunwaldak'a 82, telefon 415-12. 

4-1M-K

STREPTOMYCYNĘ sprzedam. Oferty Dzień 
nik Bałtycki pod 1536. 4469
WILKI młode dc sprzedania. Gdynie, Da- 
t7yń»»k.iiągo 60 m. 1.__________  4-163
SPRZEDAM sypialnię, kredens i biurltc
Gdynia, Świętojańska 21-2.  4455
TOKARNIĘ podqgowq. dwu i półmetrową 
kompletną sprzeda ra. Wrzeszcz, Uphage- 
ftń 52. Älruärnid. 447?'
SZAFĘ, otomanę, rower, części, maszy
nę do szycia, kurtkę skórzaną sprzedam. 
TeJ. 5-11-68, 9 — 11___ _______ 4474
SZAFĘ na książki i zegar stojący sprze
dam, lei. 511-63 wewn. 332. 4475

KUPNO
KUPIĘ dornek. ogrptjesn lub poród w 
Gdańsku — Gdyni lub okolicy. Zglószęn.a 
pod „Nieruchomości 1895” do Czytelnik i 
Wrzeszcz, ul Gńinwe(ldtk.h. ** W** 4479
KUPUJĘ skórki rękawicmicre, zamsze — 
gładkie — futerkowe. H. Kr>stka i Ska. 
Pracownia rękawiczek. Gdynia, ul. Swię- 
tojaiiska 82. tel. 36-60. 4431

Ogłoszenie o przetargu
Towarzystwo dla Połowów Morsirich i Handlu Zagranicznego 

„ARKA" Fabryka Beczek i Skrzyń, Gdynia - Chylonia, ul. Pucka 11 
ogłasza niniejszym przetarg nieograniczony na dzień 1 i 5. 1949 r. 
godzinę 10,15

na wykonanie przedłużenia bocznicy kolejowej na stacji Gdy
nia - Chylonia.
Bliższych informacji udzieli sekretariat Fabryki Beczek i Skrzyń 

w Gdyni - C.hylonii przy ul. Puckiej 11 w godz. od 9 — 12. (4447-K

KI .It; gilolyn“ do cięcia papieru. Zglo-
.zenla Gdynia, tel. 92-flO.. 4465

LOKALE
ZAMIENI” i pokoje kuchnię — Sopot 
Stalina 834 — 2 na takie same w Orld- 
vr! 4460
ZAM’INif, 1 pokój — ; uch Gdynia, 
Morska na podobne lub większe Gdyma- 
Sopot. Oferty Dziennik Bałtycki pod 1535 
4468

UNIEWAŻNIENIA 1 ZGUBY
SKRADZIONO kartę rejestracyjną na naz
wisko Kdiucki Leon, S..pot.____________>473
J.Gl "’ONO n..trykę, dowód osobisty ru
muński na nazwisko Ko4ti Magdalena ~ 

i Lębork. 448S-K
i ŻĆUBKJNO legi mację Zt . Z w. Trensr 
|0ddz. Marynarty Nr 79243 na nazwisko 
orzerowski Aleksy 444S

I WOLNE POSADY

Sąd Okręgowy w Gdańsku w dniu 9 kwietnia 1949 rujcu posta
nowił wszcząć postępowanie sądowe w trybie przewidzianym w art. 
2 § 1 dekretu z dnia 17. X. 1946 r. (Dz. U. K. P. Nr 59, poz. 324| 
przeciwko nieznanym z miejsca pobytu:

Ksn. 42/49. 1) Justrowskiej Annie, c. Franciszka Ryharczaka 
i Marianny, ur. 5. XI. 1886 i. w Wiktorowie, po-w. Wyrzysk, ostatnio 
zam. w Skórczu, pow. Starogard,

Ksn. 75/49. 2) Goetz Walerii, c. Szymona i Pauliny, ur, 19. V. 
1887 r. w Lubiszewie, po-w. Tczew, ostatnio zam. w Tczewie, ul. Skar 
szewska 27,

Ksr.. 81/49. 3) Leonowi Domańskiemu, s. Józefa i Heleny, ur. 
25. IX. 1902, w Tczewie, ostatnio zam w Tczewie, ul. Skarszewska 5, 

Ksn. 81/49 4) Marii Domańskiej, z d. Biesop, c. Augustyna i 
Anny z d. Besuch, ostatnio zam. w Tczewie, ul. Skarszewska 5,

Ksn. 84/49. 5) Krause Annie, c. Józefa i Reginy, ur. 24. IV. 1891 
r, w Tczewie, ostatnio zam. w Tczewie, ul. Skarszewska 6 m. 7,

Ksn. 84/49. 6) Marii Krause, c. Józefa i Reginy, ur. 23. VIII 
1883 r. w Tczewie, ostatnio zam. w Tczewie, ul. Skarszewska 6 m. 7, 

Ksn. 86/49. 7) Lutkiewiczowi Franciszkowi, s. Józefa i Katarzy
ny, ur. 4. XI. 1886 w Dąbrówce, pow. Starogard, ostatnio zam. w Dą
brówce ,pow.»Starogard.

Termin rozprawy głównej będzie wyznaczony po upływie 60 
dni od daty niniejszego ogłoszenia.
ąs49-K _ Przewodniczący: B. zadernowłkt

PAŃSTWOWE Zakl. Pr7.em. Dziewiarskie
go Nr 10 w Gdańsku przyjmą księgowego 
obeznanego z księgowością przemysłową. 
Zgłoszenia przyjmuje Wydział P -rsondlrw 
Wrzeszcz, ul. Grunwaldzka. Nr 214 w go
dzinach 8 — 10. _______ 4428-K.
POMOC dotnuwa gotowaniem potrzebna.
Wrzeszcz, Kościuszki 89-3, Zgłaszać sin 
od 17-ej. ' 4462
MASZYNISTKĘ z prowadzenie!' kancelar:
poszukuje się. Zgłoszenia. Biuro Portowi 
Lekarza Weterynarii Gdynia, Port Rybac 
ki, ul. Hryniewieckiego 1. 4461
POTRZEBNA Irvzjerka od zaraz Wejhero
wo ulerty Dziennik Bałtycki 1527. 44TA 
MATEMATYKA zakres liceum, pomoc - 
Irr.eDna zaraz. Oferty Dziennik Bałtycki 
pod ,,Nauka" _____
CZELADNIK krawiecki o, zarsr potrzeb
ny. Oliwa, Westerplatte 4453
POTRZEBNA pomoc domowa. Oliwa, Pc d-
kalańska 15b.________________________£45
PRZYJMIEMY samodzielną de "dziewtłyb-ką 
chłopczyka — prace domowe. Wrzeszcz- 
Grunwaidnka 224-4. 44SO

Z okazji Święta Pracy, Państwo 
wy Teatr „Wybrzeże" dał na see 
nig Teatru Kameralnego w Sopo
cie, w dniach 30 kwietnia i 1 ma 
ja b. r. specjalne przedstawienie 
p. t. „W słońce pierwszego maja’' 
w opracowaniu literackim Malwi 
ny Szczepkowskiej, muzycznym 
—- Janusza Urbańskiego i reżyse
rii — Haliny Gallów ej

„W słońce pierwszego maja" 
jest montażem literacko - mizy- 
cznym w 3 częściach, zręcznie ze 
sobą powiązanych.

Słowo wstępne p. Malwiny 
Szczepkowskiej wprowadziło wi
dza na scenę, przedstawiającą 
świetlicę. Gromadzą się w niej 
ludzie wspominający minone la
ta zaciętej walki o socjalizm i 
wolność.

Pierwsza część widowiska jest 
montażem najcelniejszych wier
szy majowych Broniewskiego, Szy 
mańsklego, Wróblewskiego, Lewi

„W słońce pierwszego maja"
na scenie w Sopocie

la, Dobrowolskiego, Eluarda, Sio 
bodnika, Majakowskiego, Błoka, 
Przybosia, Gałczyńskiego, Lecą, 
Timofiejewa, Gruszczyńskiego i 
in. Wiersze te recytowUi artyści 
Teatru „Wybrzeże": Tadeusz Gwia 
zdowski, Emli Karewicz, Konstan 
ty Miklaszewski, Władysław Her 
manowicz, Irena Starkówna, Bar
bara Zielińska. Doskonałym tłem 
muzycznym była „Gdyńska śpie
wanka" (muz. Władysława Walen 
tynowteza, tekst Janusza Stępo- 
wskiego) w wykonaniu Sabiny Ja 
sielskiej przy akompaniamencie 
prof. W. Walentowicza.

Drugi obraz — to odtworzenie 
tajnego koncertu, jakich wielo od 
bywało s*ą w stolicy i Innych min
»tnch Polski, yr okresie okupacji

niemieckiej. Prof. Walentynowicz 
odegiał na fortepianie 2 mazurki 
i Preludium — Chopina, po Lzym 
p. B. Zielińska recytowała wzru
szający i pełen ekspresji wiersz 
Brzechwy — „Na wąskim Duna
ju". Następnie recytowali: Ce
lina Bartyzel — „Pieśń gminną'
— Jastruna, Jerzy Rygier — 
„Pieśń więźnia — Aragona, — 
Kira Pepłowska — „O wolności"
— Michalskiego. Z kolei dobtze 
znana publiczności Wybrzeża śp:e 
waczka Irena Jęsiakówna odśpio 
wala „Znasz łi ten kraj" -- St. 
Moniuszki i „Kolebkę" — Wiecho 
wieża- Drugą część uzupełniły 
występy auy6tów Haliny Roma
nowskiej, Karola Chorzewskiego 
1 Leona Niemczyka.

Tczecia część przedstawiła wi
dzowi obraz dzisiejszej rzaczywi- 
stości, dzień zwycięstwa, triumfu 
i pracy. ' Karewicz odśpiewał 
„Hymn młodzieży Słowiańskiej" 
(muzyka Wł. i Walentynowicza), 
zaś Gwizdowski — „Hymn mło
dzieży demokratycznej" (mu/yka 
Nowikowa). Zbiorowa recytacja 
oraz „Międzynarodówka” w wy
konaniu Chóru Państwowej Szko
ły Muzycznej w Gdańsku pod dyr. 
prof. Auama Ludwiga wraz z ca
ły zespołem i publiczności — za
kończyły to wspaniałe i budujące 
widowisko

Dyiekcja Państwo Teatru „Wy
brzeże" oraz zespołowi za trud, 
wysiłek i bezinteresowne zorgarń 
zowanifc przedstawień dla świata 
pracy należy się pochwala t wdzfę 
czność. (mel).

POSAD POSZUKUJĄ
KSIĘGOWY poszukuj« zajęcia, parę go- 
dżin dziennie. Olerty Dziennik Bałtycki
„1507"________________________________ /i"
SZUKAM pracy luuiowej popołudniu- st 
Z/jioszenia tel. 515-43.
GOSPOSIA - kucharka uczciwa, szuka pia- 
cy. Ofertv Dziennik Bałtycki pod „Star- 
«a*\ * 4471

HANDLOWE
WYKONUJE z powierzonych skór torty 
damskie przerabia odnawia. Pracownia ga
lanterii skórzanej. Antoni Kalmuczak, 
Wrzeszcz, Grunwaldzka 118 obok poczty 
dom w ogrodzie. 4433-JC
ZAMIENIĘ" samochód, półciężarowy, mki 
„Borgvard” na chodzi*, etan b. dobry, 
opony stuprocentowe, na samochód oso
bowy w podobnym etanie. Oferty Czytel
nik Wrzeszcz, Grunwaldzka „Samocbod 
4478

RÓŻ NB
KARTĘ ly banki! Nr lt»27 na nazwisko Si er 
mcii Czesław, zgubioną 5. IV. — znale- 
i iono. ________ _______^r>6
ZGUBIONO pamiątkową chustkę jedwabną
Wrzeszczu. Łaskawego znalazcę proazę o 
twrot wynagrodzenie™. Wrzeszcz.. Graty'
|BT t7_«a ’ 446MC
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Nieoożądna ..Goplana“
Chciałbym zwrócić uw3gę, że pro 

waózona obecnie akcja czystości po 
winna objąć nie tylko zewnętrzny 
wygląd miasta, ale i wnętrza niektó
rych lokali, .pozostawiające wiele do 
życzenia.

Akcja taka przydałaby się też ki
nu „Goplana" w Gdyni. Poczekalnie 
tego kina — szczególnie poczekalnia 
I piętra — są bardzo zaniedbane. 
Brudne ściany, zaśmiecona podłoga, 
działają wprost przygnębiająco. Nic 
o wiele lepiej przedstawia się sama 
sala, brudna i ponura.

Sądzę, że w trosce o dobro pu
bliczności, kierownictwo kina po
winno starać się nie tylko o dobre fil 
my, ale także o estetyczne, a już co 
najmniej czyste wnętrze.

R. R., Gdynia

Kartofle zamiast placu

dżinach rannych, podróżni sarni zładuje nagromadzenie pacjentów, o- j leżankom i kolegom ze świetlicy 
stwarzają tzw. „sztuczny tick", pra
gnąc najprędzej wydostać się z dwór 
ca, zachowując się przy tym nie
właściwie — co zresztą obiektywni 
obserwatorzy często stwierdzają. Pla
ny rozbudowy dworca przewidują 
utworzenie w przyszłości 6—8 bra
mek kontrolnych, co rozwiąże cał
kowicie dzisiejszy stan rzeczy. Dy
rekcja OKP w Gdańsku apeluje do 
podróżujących i dojeżdżających do 
Gdyni robctn ków, aby zechcieli kul- 
turalniejszym zachowaniem się uła
twiać pracę personelowi kolejowemu, 
a sobie stwarzać normalne warunki 
podróży.

DOKP Gdańsk

Dwa razy w tygodniu

czekujących po kilka godzin na orze-1 dziecięcej Zw. Za w. Kolejarzy 
czenia komisji.

Lekarze więc nadal nie będą ob
ciążeni pracą do poinvch gcdzm noc 
nych.

Ubezpieczalnia Społeczna 
w Gdańsku

W obronie ..starszej pani‘‘

dla dzieci
My, mieszkańcy domów w Oru 

ni przy ul. Serbskiej i Przy To
rze, prosimy kompetentne czyn
niki o cofnięcie zezwolenia na 
zajęcie placu po zburzonych do
mach pod sadzenie kartofli. Plac 
ten jest jałowy (w połowie gru- 

* zy, w połowie byłe podwórka), 
nic więc na nim nie wyrośnie. 
Plac został w części oczyszczony 
z gruzów przez nasze dzieci i 
jest miejscem ich zabaw, ponie 
waż w pobliżu nie ma żadnego 
wolnego placu.

My, rodzice, z żalem patrzymy, 
jak nasze dzieci przegoniono z 
placu. Gdzie mają się bawić, czy 
na ulicach? Powyższy plac jest 
otoczony domami, dzieci są więc w 
czasie zabawy stale pod naszą ob
serwacją. Gorąco apelujemy do 
władz o zainteresowanie się na
szą prośbą i stworzenie na tym 
miejscu czegoś w rodzaju Ogród
ka Jordanowskiego. Zobowiązu
jemy się w miarę naszych możli 
wrści dopomóc w uporządkowa
niu placu.

Rodzice (24 podpisy).

,,Pługa“ Sopotu
Jedną z plag Sopotu są panowie 

leikarzę, stale okupujący molo. Są 
oni natrętni, a w dodatku przewa
ża wśród nich element niefachowy. 
Mo'm zdaniem powinno istnieć za
rządzenie, że leikarzem może być je
dynie fachowy fotograf, który będzie 
godnie reprezentował swoje rzemio
sło.

W ten sposób na molo pozostało
by wprawdzie niewielu leikarzy, ale 
za to-grzecznych fachowców, którzy 
będą mile widziani.

Jadwiga Niedzielska 
Sopot, Stalina 32 m. 3

Wina podróżnych
W odpowiedzi na notatkę w nr 55 

„Dziennika Bałtyckiego" z 25. 2. br. 
p. t. „Robotnicy z Runv'i, Wejhero
wa, Chylcnii reklamują" — Dyrek
cja OKP w Gdańsku wyjaśnia:

W budkach bileterów na' staq'i 
Gdynia - Osobowa jest zatrudnio
nych stale 3 bileterów, a w godzi
nach rannych, tj. w czasie najwięk 
szego nasilenia ruchu, dodaje się do 
pomocy czwartego, przy czym trze 
ma przejściami wypuszcza S’ę podróż 
nych do miasta, czwarte rezerwuje 
się dla podróżnych napływających 
z rńiasta do pociągów’. Niezależnie 
cd tego czynne jest stale przejście 
na ulicę Czerwonych Kosynierów. 
Przejście między budkami bileterów 
jest wystarczające dla przepuszcze
nia pasażerów nawet w dni najwięk
szego ruchu. Jednakże przy wycho
dzeniu do miasta, szczególnie w go

W związku z notatką „Oszczędzaj 
my czas" w Nr 98 Dziennika z dnia 
9 bm. — Ubezpieczalnia Społeczna 
w Gdańsku wyjaśnia, że Komisja L; 
karska urzęduje w lokalu lekarza ob
wodowego Ub. Spoi., a nie w kory
tarzu Izby Lekarskiej. Zaobserwowa
no niezwykle duży napływ pacjen
tów do komisji we wszystkich ubez- 
pieczalniach w ostatnich miesiącach.

Lekarz Obwodowy otrzymał już za 
rządzenie zorganizowania komisji 2 
razy wr tygodniu zamiast dotychcza
sowej wtorkowej, co niewątpliwie ro-

W obranie „starzsej pani" Xmoże 
starszej tylko w stosunku do zbyt 
młodego auora notatki p. t. „w aptc 
ce pod Orłem" z dnia 29. 4.), za
znaczam, że wymieniona notatka, na 
dużywa-jąc terminu „ludzie pracy", 
nie grzeszy słusznością.

Stwierdzam natomiast, że, zainiesz 
kując w pobliżu, również robię za
kupy leków w tejże aptece i pani 
o której mowa, załatwia interesan
tów nadzwyczaj grzecznie i uczyn
nie (nawet nieznajomych).

I. M.

Podziękowanie
dzieci RTPD

My, dzieci z RTPD składamy tą 
drogą serdeczne podziękowania lto-

Gdańsk - Węzeł, którzy w dniu 10 
kwietnia br. urządzili pod kierowni
ctwem ob. Obuchowiczowei przed
stawienie w sali Stoczni Nr 1 w 
Gdańsku, a dochód przeznaczyli na 
wyżywienie biednych dzieci, będą
cych pod opieką RTPD.

Szereg podpisów

ODPOWIEDZI REDAKCJI:
Eug. Urbanowicz, Akad. Lek., 

Wrzeszcz. Z nadesłanego artykułu 
nie skorzystamy.

„Tadeusz". Omawiany przez Pana 
zwyczaj jest bardzo dawny, ale nic 
obowiązujący — zależy wyłącznie 
od własnej woli i chęci.

A. Trent, Sopot. Utwór Pana jest 
szlachetny w intencji i zdradza nie 
wątpliwe cznaki talentu, do druku 
jednak jeszcze nie nadaje się.

Student WSHM. Treść listu Pana 
przekazaliśmy odpowiednim wła
dzom.

LISTY DO DZIAŁU „ŚMIAŁO I SZCZERZE" NALEŻY KIEROWAĆ POD ADRE
SEM REDAKCJI „DZIENNIKA BAŁTYCKIEGO”. GDYNIA — UL. MŚCIWOJA 9
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Polacy poprawiają lokatę
w wyśc gu fcoSarskim Praga — Warszawa

Podbródek I kulty ra
Ilekroć spotykam Fredzia na uli 

cy zaaysze wita mnie w języku an
gielskim:

— Haw are you?
— Dzień dobry — mówię — czy 

nie może pan u licha mówić ludz
kim językiem?

Fredzio śmieje się rozkosznie:
— Kiedy wie pan, to tak przy

jemnie mówić. Bądź co bądź — kul 
turalny jc.2Yk.

„Polacy nie gęsi, własny ję
zyk mają” — cytuję surowe sło
wa poety. Ale nie wiele pomaga, 
’o prostu trudno go przekonać. 

Fredzio jest urzędnikiem porto
wym, zatrudnionym w firmie ma
klerskiej i jak twierdzi — często 
ma do czynienia z językiem an
gielskim, tak że po prostu trudno 
mu odzwyczaić się od częstego 
wplatania go w rozmowach prywa
tnych. Vv ogóle jest on entuzja
stą anglo - amerykańskim zwy
czajów. Świadczy o tym jego spo
sób ubierania się. Nosi zwykle dłu
gą, kraciastą marynarkę, rogowe 
okulary, kapelusz z szerokim ron
dem i jaskrawy krawat z wyma
lowaną na nim piękna dziewczy
ną. Nie rozstaje się z fajką. Wszy 
stko co amerykańskie szelanic mu 
imponuje.

Wczoraj spotkałem Fredzia w 
kawiarni. Siedział przy czarnej ka 
wie, niedbale rozłożony na krze
śle. W ustach żuł bez przerwę a- 
merykańską gumę, w ręku trzy
mał amerykańskie czasopismo fil
mowe.

— Co pan tak pilnie studiuje? 
— zapytałem.

— Ach, proszę pana, zawołał — 
przecież to jest kapitalne) Proszę 
sobie wyobrazić, że cała Amery
ka pasjonuje się ankieta na sylwet

Drugi etap wyścigu Praga — Warszawa byl dużo pomyślniejszy 
dla kolarzy polskich od poprzedniego. Mimo ciężkiego terenu, Polacy 
na tym etapie jechał; dużo lepiej i znacznie poprawili swą lokatę w kla
syfikacji drużynowej.

IndywiduaL-.ic najlepiej jechali Wó; | W klasyfikacji drużynowej po 
tk (zajął 7 miejsce) i Motyka. Ten I dwóch etapach, na czele znajduje się
ostatni miał jednak, cbok Wrzesiń
skiego i Czyża, defekty gum t przy
był na metę na dalszej pozycji. We- 
gienda padł ofiarą zbiorowej kraksy 
na 26 km i zm'enil kob. Słabiej je
chali Kudert i Kapiak, pokonując z 
trudem liczne wzniesienia na trasie.

Najlepszy zawodn k drużyny fran
cuskiej Taraga, wycofał się.

Wyścig obfitował w liczne uciecz 
ki. Jedna z nich na 85 km udała się 
Vesely'cmu ; Francuzowi Garnier, 
którzy Jadąc samotnie przez 40 km, 
przybyli w tei kolejności na metę.

Wyniki indywidualne II etapu 
(137,1 km): 1) Vesclv (CSR I) — 
4:00:56, 2) Gamier (Francia I) — 
4:00:56, 3) Krejcu (CSR I) —
4:02:32, 4) Battie (Francja 11) —
4:03:00, 5) Bordel (Francja III) —
4:03:58, 6) Hadru (Rumun a I) — 
4:03:58, 7) Wójcik (Polska I) —
4:05:58, 8) Herbulot (Francja II) — 
4:03:58, 9) Beaumont (Francja I) — 
4:03:58, 10) Puklicky (CSR II) —
4:03:58,

W klasyfikacji indywidualnej po 
dwóch etapach prowadzi Czech Ve- 
sely, przed Francuzami Gamier : 
Battie.

Francja II — 24:23:28 przed Cze- 
cl.osbwacią I — 24:36:04, Francją

kę najmodnieiszego aktora filmo- 
I — 24:38:34 i Polską I — 24:56:37. wego. Ankieta wyk'zala, że naj
Na dalszych mieijcach znajdują się 
Węgry I — 24:59.07. Francja III — 
25:01:16, Polska 11 - 25:05:13, PA 
ska III — 25:19:19 CSR 11, CSR 
III, Rumunia I, Bułgaria H, Węgry 11, 
Bulgaria I, Bulgaria III, Albania, Fin
landia i Rumunia II.

Kokot II w reprezentacji Polski
na mecz z Rumunią

bardziej ulubionym lypem apian- 
ta iest mężczyzna z małym dole 
rzld.nm w mc,Kródku. Czy to nie 
jest wspaniałe?

Wspaniałe jest tempo odbudowy 
naszego kra’n, a nia nodbrćdki n- 
merykańsklch „gogusiów" — mó
wię. Przyzna pan, że budowa tra
sy W — Z w Warszawie fest, bar
dziej emocjonującą niż te wszy
stkie michałki zagraniczne.

W Rzeszowie rozegrane zostało 
sparr'ngowe spotkanie reprezentacji 
PZPN z reprezentacją okręgu rze
szowskiego, zakończone zwycięstwem 
PZPN 3:1 (2:1). Reprezentacja Pol
ski grała w zestawieniu, jak e prze
widziane jest na mecz z Rumunią w 
Warszawie. Zawodnicy reprezentacji 
zademonstrowali grę na wysok m po
ziomie technicznym, a współpraca po 
szczególnych linii wypadła zadowa 
lajaco.

Po meczu kapitanat związkowy w 
składzie płk. Izdebsk , Szymkowiak 
i Krug ustaliła następujące zestawie-

NAUKA, KULTURA 
—DLA MAS—

JEŚLI MASZ JUŻ LAT 11 MOŻESZ UBIEGAĆ SIĘ O ODZNA
KĘ SPRAWNOŚCI FIZYCZNEJ III KLASY; JEŚLI MASZ 15 LAT — 
STARAJ SIĘ ZDOBYĆ O. S. F. II KLASY; JEŚLI UKOŃCZYŁEŚ LAT 
20 — UZYSKAJ O. S. F. I KLASYI

WIEDZ O TYM, ŻE POSIADANIE ZNACZKA ODZNAKI SPRAW 
NOŚCI FIZYCZNEJ BĘDZIE NAJLEPSZYM ŚWIADECTWEM TWE
GO ZDROWIA 1

PAMIĘTAJ, ŻE BIEG NARODOWY NA PRZEŁAJ W DNIU 
8 MAJA JEST PODSTAWOWĄ KONKURENCJĄ NA ODZNAKĘ 
SPRAWNOŚCI FIZYCZNEJ.

START W BIEGU NARODOWYM WARUNKIEM ZDOBYCIA 
ODZNAKI SPRAWNOŚCI FIZYCZNEJ 1

nie reprezentacji Polski B na mecz 
z Rumunią B w Warszawie (8 maja).

Rybich', Scbkowiak — GEmas, 
Słoma — Parpan — Skrzypniak, Ko
kot II — Ani Ta — Kohut — Kra- 
sówka — Wiśniewski.

Wybór Kokota II na prawoskrzy 
dkwego reprezentacji Polski jest du
żym sukcesem dla młodego zawodni
ka „Lechi.“.

Pięściarska
reprezentacja Wybrzeża

wyjechała
na mistrzostwa Polski

W dniu wczorajszym wyje
chała do Wrocławia na XX In
dywidualne Mistrzostwa Polski 
w boksie (5-8 maja b. r.) re
prezentacja Wybrzeża. W 
skład reprezentacji weszli za
wodnicy: Mikołajczewski, Klein, 
Gołyńskl, Antkiewicz, Kudla- 
cik, Chychła, Musiał, KwkAko 
wski, Rudzki i Białkowski. Eks 
pedycjl towarzyszą sekundanci 
Pietras l Karnalh.

Szczegółowe relacje z mist
rzostw znajdą Czytelnicy na
szego pisma w obszernych ko
respondencjach red. Aleksan
dra Skotnickiego.

— Owszem, nia ja przepadam za 
amerykańskim stylem życia.

Fredzio nigdy nie był w Amery
ce, słabo zna język angielski, a 
manier uczy się jedynie z sensa
cyjnych iilmów amerykańskich.

Popatrzyłem na niego i posze
dłem.

Wczoraj miałem interes w por
cie. Po drodze wstąpiłem do biu
ra, w którym pracuje mój znajo
my. Było już po godzinach urzę
dowania, ale Fredzia jeszcze zasta
łem. Miał tygodniowy dyżur. Sie
dział przy telefonie z nogami za
łożonymi na biurko, w rozpięte] 
marynarce. W ustach żul nieodłącz 
ną gumę. Popatrzył na mnie ro
gowymi okularami uśmiechnął się 
szeroko i nie zdejmując nóg z 
biurka zawołał:

— Hallo)
— Hallo! hallo! hallo! — od

krzyknął wesoło. Haw are you? 
Whet's news? Haw do you feel 
today?

Fredzio zgłupiał. Nigdy nie spo
dziewał się tylu słów angielskich 
w moich ustach.

— Przepraszam, że co? — po
wiedział zmieszany — pan tak 
szvbko mówi, żc nie dokładnie 
zrozumiałem. Zresztą, muszą się 
nrzyznaó, że jestem mało zaawan
sowany w tym >ezyku. Rozmawiaj
my więc po polsku.

Oh, no sir — To wykluczone! 
Jeśli ktoś cosiada tyle maniery a- 
merykańskiej powinien również 
znać jeżyk angielski.

Fredzio momentalnie zdjął noni 
z binrka, zapiał marynarkę i wy
pluł rrume. Ale nabyte w klnie 
zwvczaje nie opuściły go nawet 
w ten momencie . W ostatniej 
chwili nodniósł nogę do góry 1 
nrzvkleił zgrebnie gumę pod po
deszwy tuż przy obcasie. Taka lest 
bowiem najnowsza moda gangste
rów amerykańskich.

No 1 co z takim zrobić? Kultu
ra amerykańska przvlenüa sio to 
niego, jak guma do buta. (iz)

Siedziba Kom telu w Gdyni
Komitet Tygodnia Oświaty za- 

w'adamia, że iokal jago mieści s:ę 
w Gdyni przy uh Świętoiańsktpj 

Czy|o9 w s:edzibie /winku Zachod- 
pana to na prawdę nie Interesuje? niego. Konto KPG XI-510.

Okruchy wielkiej kaUary
CZY WIECIE, ŻE...

...DUŻE OŚRODKI TELEWIZYJ
NE powstaną do 1950 r. w Lenin
gradzie, Kijowie, Swerdlovsk': i No 
wosybirsku. Promień ich dział via 
wynosić będzie około 500 km. Eks 
pcrymentalna staqa funkcjonuje już 
w M'-skwie. Korzystają z nici m. in. 
mieszkańcy licznych wsi w obwodzie 
moskiewskim, gdzie zclnrtr.lowr.no 
odbiorniki telewizyjne...

...SŁYNNA POWIEŚĆ c epope 
stali'gradzkicj Konstantego Smcni- 
wa pt. „Dni t noce" osiągnęła w Sta 
nach Zjednoczonych nakład 411.000 
egzemplarzy...

...ILIĄ ERENBURG napisał w cza 
sie wojny przeszło 3000 wspaniałych 
artykułów, których poszczególne fra 
gmenty znali na pamięć żołnierze na 
pierwszej linii frmtu. Większość tych 
artykułów przedrukowała ogrom ą-1 
ilość gazet i czasopism w różnych 
krajach...

...DO LEN1NGRADZKIEJ BI
BLIOTEKI Publicznej im. Saltykov 
Szczcdrina wpływa codziennie 1100 
nowych pozycji książkowych w róż
nych językach świata. Biblioteka ta 
liczy okuło to milionów tomów. Jej 
stan liczebny zwiększy! się 13-krot- 
nie od chwili ustanowienia władzy 
radzieckiej...

...120 RADIOWYCH STACJI na
dawcach o wielk m zasięgu czyn- zyku polskim...

rych jest w ZSRR. Moskwa I np. 
oosir.da silę 500 kilowatów.

*
...V ANGLII, FRANC11, Niem

czech i Włoszech razem wziętych 
jest mniej uczniów szkól wyższych, 
niż w Związku Radzieckim. Ze sty
pendiów pań carowych, stanowiących 
zupełnie wystarczające zabezpieczę 
nic materialne, korzysta w ZSRR 
91 pi :c. słuchaczy szkol wyższych ł 
85 proc. uczniów szttól średnich...

...DZIELĄ ERENBURGA ukazały 
się podczas wojny i po wojnie w 25 
krajach, osiągając 37 wydań...

...UTWORY SIENKIEWICZA wy 
daro w ZSRR w 857.000 egzempla
rzy, Reymonta — w 270.C00 i Orzesz 
kovrej — w 268.000...

...DLA USZANGANÓW, BIE
LÓW na Kamczatce i innych naro
dowości, liczących zaledwie pa kil
kaset, wzgl. kilka tysięcy osób, oprą 
cowano podręczniki szkolne w ich 
własnych językach oraz wydano dru
kiem ich baśnie i podania li dowe...

...„HOMEREM XX WIEKU" ra- 
żywa się w ZSRR i za granicą slaw- 
negi barda kaukaskiego, niepiśmien
nego poetę, Sukjmana Stalskiego. 
Jego rodak Effendi Kapijcw poświę
ci! phi piękną powieść biograficzną 
pt. „Poeta", wydaną niedawno w ję-
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Dowódca partyzantów radzieckich mir Jakowlew 

udając oficera wywiadu niemieckiego — Launitza, 
dostał się na stanowisko komendanta miasta w Na- 
ftogradzie.

Wyprowadzi? on w błąd Niemców i przez kilka 
tygodni urzędowa? jako mjr. Launitz.

W chwili gdy wojska radzieckie zbliżały sie już 
do miasta, zostało ono oswobodzone nagłym atakiem 
oddziału partyzantów.

Jakowlew urzędując w gabinecie niemieckiego 
szefa sztabu — wezwą? na przesłuchanie prawdziwe- 
qo mjr. Launitza. Nad Naftoqrad nadleciały samoloty 
n-f.mieckie w budynek, gdzie odbywało się przęsłu* 
chanie, padła bomba...

. Po wojnie zatrzvmano na terenie 7w Radzieckie
go mjr. Launitza Przesłuchuje go kpt radzieckiego 
wywiadu. Niemiec twierdzi, że o północy nastąpi 
Jakaś wielka eksplozja ..

— Tak jest, towarzyszu pułkowniku — ze 
skruchą powiedział Sawieliew — towarzysz 
major z niesłychanym wczuciem się w sytu
ację wprowadził mnie w błąd. Wykorzystał 
fakt, że profesor Kuźniecow istotnie widział 
go za czasów okupacji w mundurze niemiec
kim i to na terenie Naftogradu. Towarzysz 
Jakowlew występował wtedy w charakerze 
niemieckiego majora wojsk SS Johanna von

Launitza. Zatrzymaliśmy go Znaleźliśmy do
kumenty na nazwisko majora Launitza.

I tu zdarzyła się niespodzianka, dotych
czas dla mnie niezrozumiała. Towarzysz ma
jor, nie mówiąc o tym, kim jest w rzeczywi
stości, oświadczył, że istotnie nazywa się Lau 
r.itz i jest niemieckim oficerem służby wy
wiadowczej, byłym komendanem Naftogradu 
za czasów okupacji. Los majora Jakowlewa 
nie był mi jeszcze znany. Nie wiedziałem 
gdzie może przebywać. Uległem sugestii pro
fesora Kuźniecowa, że to Launitz istotnie za
mordował Jakowlewa i przebrał się w jego 
mundur. Towarzysz major przez cały czas 
podtrzymywał mnie w tym błędzie. Dotych
czas nie rozumiem jaki był cel udawania dy- 
wersanta i opowiadania bajek o tym, co ma 
się stać w Naftogradzie w okolicach dworca 
punktualnie o północy...

— Stanie się jeszcze, kapitanie, o ile bę
dziecie tak długo wyjaśniali i mówili na ten 
temat — zawołał zniecierpliwiony Jaków-3 
lew. “

.Wzrok jego padł na tarczę zegara. Wska-sJ

zywał 6 minut po dwunastej. Wtedy major, 
wzdychając ciężko, zwrócił się do pułkowni
ka Chołmskiego, pokiwał głową:

— Zrozumcie, towarzyszu pułkowniku, że 
miałem pilną delegację. Musiałem i muszę do 
stać się jutro rano do Kijowa. Zatrzymano 
mnie tak głupio na dworcu. Gdybym zaczął 
wyjaśniać całą tę, jak wiecie za wikłaną hi
storię, sprawie nadano by bieg urzędowy, po 
leciałyby depesze do Moskwy, do Minister
stwa Obrony Narodowej, do departamentu 
kadr i stamtąd dopiero przyszłoby wyjaśnie
nie. Naturalnie, sami wiecie, ileby to zajęło 
czasu i nie mógłbym pojechać pociągiem pos
piesznym do Kijowa, który odchodzi stąd o 
godzinie 0,10

Pomyślałem więc, że lepiej byłoby gdyby 
moją tożsamość ustalił pułkownik Chołmski. 
Ale wiedziałem również jak bardzo pułkow
nik jest zajęty i nigdybym go nie ściągnął, 
gdybym powołał się wprost na niego.

Znów byłyby telefony, a jabym siedział, 
jak to już raz miało miejsce w zeszłym roku. 
Dlatego postanowiłem opowiedzieć wszyst

kim, przede wszystkim kapitanowi Sawielie- 
wowi bajeczkę dla niegrzecznych dzieci i dy
wersji, kora ma nastąpić punktualnie o pół
nocy, której tajemnicę, jak oświadczyłem, 
mogę wyjaśnić tylko wam, towarzyszu puł
kowniku. Ma się rozumieć, że słowa asa wy
wiadu niemieckiego, majora wojsk SS Jo
hanna von Launitza i zaufanego współpraco
wnika radcy Lemkcgo,’ musiały być wysłu
chane z należytym szacunkiem. Wyście przy 
byli, ale ja wpadłem, gdyż jest teraz 9 mi
nut po dwunastej i pociąg odchodzi za minu
te. Nie zdążę już do Kijowa...

Prawdziwa rozpacz odmalowała się na 
twarzy majora Jakowlewa. Chołmski n>e 
wiedział czy ma się gniewać, czy się roze
śmiać. W pewnym jednak momencie pok]e- 
pał Jakowlewa po przyjacielsku po ramie
niu i powiedzia, wybuchając śmiechem:

— Powinienem właściwie osadzić cię w 
pace, albo skazać co najmniej na dwa tygo
dnie domowego aresztu, ale biorąc pod uwa
gę, że jesteś zawsze niepoprawny — daruję 
ci to, Lońka. (Ciąg dalszy jutro)


